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Spotykamy się na trasie pochodu

S Z C Z E C IN
w Majowe Święto

PRZEZ w ie le  dn i k w ie tn ia  całe m iasto przygo tow yw a ło  się 
do 30 roczn icy w yzw o len ia  i  M ajow ego Św ięta. N apraw iano 
naw ierzchn ie  u lic , porządkowano skw e ry  i  zieleńce, urządzano 
ogródk i p rzy  ka w ia rn ia ch  i  restauracjach, czyszczono szyby 
sklepowe. Poszły w  ru ch  pędzle i  szczotki, a p lastycy zasta­
n a w ia li się, ja k  udekorow ać w ystaw y.

f la g i, ba rw ne  kobierce b ra tkó w  
i  tu lipanów , m łoda zie leń drzew 
i  ro zkw ita jące  m agnolie  — 
wszystko to tw o rzy  n iepow ta­
rza lną , szczecińską scenerię, 
bez k tó re j trud no  w yobraz ić  so­
b ie  P ierw szom ajow ą m an ifes ta ­
cję.

S potkam y się w ięc ju tro  na 
tras ie  pochodu. A le ja  W yzw o­
len ia , k tó rą  będziem y maszero­
w a li jest ju ż  odśw ię tn ie  p rzy­
stro jona. Na w ysokich  masz­
tach pow iew a ją  barw ne  chorą­
g iew k i, m ajestatycznie łopocą 
fla g i. Za tryb u n ą  honorową 
ustaw iono godło państw ow e i 
p o rtre t Len ina. D rugą stronę 
ozdobiono sześcioma dużym i 
planszam i obrazu jącym i symbo 
le ro zw o ju  Szczecina: a w ięc 
przem ysł, gospodarka m orska, 
budow nictw o. W ysta w y skle­
pów  w zd łuż al. W yzw olenia 

W  P R ZE D D ZIE Ń  1 M a ja  p rzyc iąga ją  oko ba rw n ym i, po- 
Szczecin p rzyw dz ia ł odśw iętną m yś low ym i dekoracjam i, 
szatę, jest ko lo ro w y  i  w iosen­

ny. Czerwone i  b ia ło -czerw one (Dokończenie na s tr. 8)

Pod znakiem 
uzasadnionej 

dumy
P OD Z N A K IE M  uzasadnio­

ne j dum y z osiągnięć 
uzyskanych w  społeczno- 

ekonom icznym  rozw o ju  ojczyz­
n y  —  P o lsk i Ludow e j —  obcho 
dzi społeczeństwo M iędzynaro­
dowe Ś w ię to  P racy  — dzień 1 
M aja. O bchody tego św ięta są 
okazją  do podkreślenia decydu­
jącego znaczenia, ja k ie  d la  szyb 
kiego i  dynamicznego rozw o ju  
k ra ju  m a dobra, w łaśc iw ie  zo r­
ganizowana praca, twórcza in i­
c ja tyw a  jednostek i  zespołów  
pracow niczych. W  czasie u ro ­
czystych akadem ii, spotkań i  
w ieczorn ic  organizowanych w

I
Bezwarunkowa kapitulacja 

administracji sajgońskiej

M ec wojny 
w Wietnamie PM.
30.4. N O W Y JO R K , L O N D Y N  P A P. W  nocy z w to rk u  na 

środę a dm in is trac ja  sajgońska skap itu low a ła  bezw arunkow o 
wobec TR R  RW P.

O K. GODZ. 3.30 czasu w a r­
szawskiego „p re zyden t”  sa jgoń- 
s k i Duong Van M in h  w yg ło s ił 
60-sekundowe przem ówienie ra ­
d iow e do narodu, w  k tó ry m  po­
le c ił żo łn ierzom  a rm ii sajgoń­
sk ie j zaprzestanie dalszego opo-

ru . Jednocześnie s tw ie rd z ił on, 
że jest go tów  do spotkan ia  z 
przedstaw ic ie lam i TR R  RW P 
„ w  celu p rzedyskutow ania  spo­
sobów przekazan ia w  ich  ręce

(Dokończenie na str. 2)

1

W  a Ja

przededn iu  1 M a ja  zwraca się 
uwagę na bogaty dorobek w  
dziedzinie# system atycznej poprą  
w y  w a run ków  życia i  pracy na j 
szerszych w a rs tw  ludności, o- 
siągn ię ty w  okresie od V I  Z jaz  
du p a r t ii.  Pomnożeniu tego do­
ro b ku  sp rzy ja  pom yślna re a li­
zacja zobowiązań p ro d u kcy j­
nych i  czynów społecznych, 
pod ję tych  w  odpowiedzi na l i ­
s ty  E dw arda G ierka i  P io tra  
Jaroszewicza.

W  przededniu 1-M ajowego  
Św ięta  m iasta, osiedla i  wsie 
p rz y b ra ły  u roczysty  w ygląd. O - 
bok Jlag o barwach narodo­
w ych  —  czerwone jla g i ro b o t­
nicze. i

TO  JUŻ 30 szczecin- 
ski 1 M a ja . Jak zwykle
podniosły i radosny k ii 

m at towarzyszył będzie  m ani 
festac jam  na cześć ludz i pra 
cy ca łego  św ia ta  w  ich w ie ­
kowej w a lce  o  wolność, po ­
kó j i socjalizm . Spotkam y się 
w pochodzie  pod  tym i hasła­
m i i sztandaram i | z tym lu d i 
mi, którzy n ad a ję  im  sens i 
godność.

W  naszym szczecińskim 
kształcie  tegorocznego Święta 
Pracy, tkw iq  je dn a k  mocno 
n ieprzebrzm ia łe  jeszcze tony 
i nastró j n iedawnych d n i, kie 
dy ocen ia liśm y w 30-lecie  wyz 
w o len ia , to  wszystko, co było 
naszym udzia łem  na Ziemi 
Szczecińskiej.

Różnq m iarę  i rangę n a d a ­
jem y naszemu dorobkow i na 
Pomorzu Szczecińskim -  my 
sam i, bliscy nam i obcy.

Syntetycznym n ie jako  wskaż 
n ik iem  te j oceny jest fakt, któ 
ry sta je  się coraz bardz ie j o- 
czywisty d la  każdego: to  już 
d rug ie  poko lenie  Polaków two 
rzy tu  swój, coraz bardzie j 
dosta tn i dom  rodzinny. To już 
poko len ie  trzydziesto la tków  -  
tu  urodzonych szczecinian, wy 
syła swoje dz ieci do szkół bu 
dowanych w łasnym i rękam i i 
n ie dostrzega d la  nich w  przy 
szłości innego  -  lepszego, 
życzliwszego m iejsca na  zie-

To przekonanie  przy tym nie 
jest bezzasadnym tylko wyra­
zem w iary i nadzie i. W ypływa 
ono z osob iste j i społecznej 
pewności o słuszności wyboru 
d rog i — wyboru, którego do ­
konaliśm y przed 30 la ty. To 
przekonanie  wynika z indyw i­
dua lnego  i społecznego odczu 
c ia  sensu i wartości naszej 
pracy w łożonej w to, czym

Z iem io  Szczecińska dziś bo­
g a ta  i gościnna.

Ź ród ła  tych przekonań tak  
określił n iedaw no jeden  za 
szczecińskich p ion ie rów , uho­
norowanych godn ie  i z n a j­
wyższym szacunkiem ja k  w ie lu  
w  30-lec iu : , N asze  czyny tu , 
na te j ziemi, n ie były c ienien i 
w ie lk ich  słów. Dziś m im o ran, 
starości, ka lectw a — n ic n ie 
umniejsza m o je j dumy i  ra ­
dości z tego, co jes t naszym 
wspólnym dorobk iem ".

Towarzyszyć nam t ^ d q  w 
pochodzie  te  p ion ierskie  tra ­
dycje, przyświecać postawy 
tych, którzy część swego ży­
cia , część n a jb a rd z ie j tw ór­
czej w decyzjach i d z ia łan iu  
pośw ięc ili wznoszeniu fun d a ­
m entów, budow an iu  murów i 
urzqdzaniu  wspólnego ojczy­
stego domu.

1 M a ja  -  
jqcym  pracę 
wysiłku ja ś n irć  będzie  b la ­
skiem pierwszej w ie lkości.

dn iu  n ob ilitu - 
ranga  tego
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W  podzięce za pionierski trud nauczycielski

30 lat
w szkolnej klasie

B Y Ł O  ich  n ie w ie lu . B y li w  p ierw sze j, m arszow ej ko lum n ie  
p ion ie rów . Nauczyciele; Ci, k tó rzy  od p ierw szych d n i w yzw o­
len ia  m ie li jeden cel: szerzenie ośw ia ty  wśród p o lsk ie j m ło ­
dzieży, pozbaw ionej przez w ie le  w o jennych  la t  dostępu do szkół.

30-LE C IE  pracy na Z ie ­
m i Szczecińskiej, to  staż 
pracy  zawodowo-społecz­
ne j 17 nauczycie li w o je -  
iDództioa, pozostających na 
da l na sw o im  m ie jscu  —  
w  szkolnej klasie.

Fot.: Z. Jodkow ski

Wczoraj w  kraju
* w  W A R S Z A W IE  o d b y ło  się  A  W  A M B A S A O Z IE  S ta n ó w  Z je d

w c z o ra j s y m p o z ju m  n a u k o w e  p,>- n o c z o n y c h  w  W a rs z a w ie  o d b y ła  się  
ś w ię c o n e  o m ó w ie n iu  s ta n o w is k  w e z o ra j u ro czy s to ść  w rę c z e n ia  w y -  
g . ó w n y c b  s ił p o lity c z n y c h  k r a jó w  b itn e m u  k o m p o z y to ro w i W ito ld o w i  
K a p i t a l is t y c z n y c h  w o b e c  p ro c e s ó w  L u to s ła w s k ie m u  d y p lo m u  c z ło n k a  
o u p r ę ie m o w y c h .  S y m p o z ju m , z o r -  h o n o ro w e g o  A m e r y k a ń s k ie j A k a d e -  
g a n iz o w a n e  p rz e z  In s ty tu t  R u c h u  m ii  S z tu k i  i L i t e r a tu r y .  C z ło n k o -  
l io u o tn ic z e g o  WVSNS p rz y  K C  P Z P R  s tw o  to  je s t  n a d a w a n e  w y b itn y m  
i  W o js k o w ą  A k a d e m ię  P o li ty c z n ą  tw ó rc o m  i  a r ty s to m  p o c h o d z e n ia  
im .  F . D z ie r ż y ń s k ie g o , b y ło  p ie rw '

STATKI NA WEJŚCIU:

s/s  „ S o łd e k ”  w  b a la ś c ie  z  
D a n ii .

s/s „ O p o łe ”  w  b a la ś c ie  z  D a ­
n i i .  ,

m /s  . .S ta ra c h o w ic e ”  w  b a la ś ­
c ie  z  D a n ii .

m /s  „ P io t r k ó w  T r y b u n a ls k i”  
w  b a la ś c ie  z  D a n i i ,  

s/s „ M a lb o r k ”  w  b a la ś c ie  z  
D a n i i .

m /S „ K o p a ln ia  Z o f ió w k a ”  z  
f t js fo ry fc m i z  C a s a b la n k i.

STATKI NA WYJŚCIU:

h »./s „ M o d l in ”  z  d ro b n ic a  do  
H a m b u rg a ,'D u b l in a .

m /s  K u d o w a - Z d r ó j”  z  d r o b ­
n ic ą  do  H a m b u rg a /M a n c h e s te ­
ru .

m /s  „ W e jh e r o w o ”  z  d ro b n i­
cą  do  F in la n d i i  v ia  G d a ń s k .

m /s  ..K o p a ln ia  S z c z y g ło w lc e ”  
z  w ę g le m  do  W e n e c ji .

m /s  „ S o ła ”  z  p ły t a m i  d o  A n ­
g lii .

m /s  . .O d ra ”  z  p ły ta m i do  A n ­
g li i .

s/s „J e d n o ść  R o b o tn ic z a ”  z
w e g le m  do  D a n i i .

s/s ..B ie ls k o ”  z  w e g le m  do  
D a n ii .

s/s „S z c z e c in ”  z w e g le m  do  
D a n i i .  .  _

s/s . .K a lis z ”  *  w e g le m  do  
D a n ii .

W  P O R C IE :

B Z IS  ra n o  w  ze s p o le  p o r to ­
w y m  S zc ze c in  —  Ś w in o u jś c ie  
p rz e b y w a ło  łą c z n ie  z o c z e k u ­
ją c y m i n a  re d z ie  47 s ta tk ó w  
ró ż n y c h  b a n d e r.

P o r to w c y  n a b rz e ż a  B y to m ­
s k ie g o  k o n ty n u u ją  z a ła d u n e k  
4 ,5  ty s . t  w  e g 'a  n a m a k o w ie c  
P Z M  s/s „ S z c z e c in ” . W ie c z o ­
re m  s/s „S z c z e c in ”  o puśc i 
m a c ie rz y s ty  p o r t .  u d a ją c  się  
d o  D a n ii .

M in io n e j d o b y  p o r to w c y  
Z P S  p rz e ła d o w a li  o g ó łe m  
58 818 to n  ró ż n y c h  to w a ró w ,  
w  t y m  27 845 t  w ę g la , 12 325 t  
ru d y , 8 °43 t  in n y c h  ter w a ró w  
m a s o w y c h  i  9 885 t  d ro b n ic y .

Dziś czynnym i nauczycie lam i
tego grona są: A leksander 

Brstczkowsfci z K rzesniey, M a l- 
w ina  Honlce z Runowa, Edm und 
K n as iak  ze Szczecina, Józef 
K raus z Łobza. Jan K u rp ie w - 
sfci ze Szczecina, Eugeniusz Ma 
ło lepszy z Budzieszewic, Leon 
M a rk iew icz  z S ikorek, M ik o ła j 
M ich a lsk i z G ry fic , Tam ara 
Parczyńska i W ład ys ław  P a r- 
czyński z M ieszkow ic, Czesław 
Sepełowski z Rewala, S tan is ła ­
w a S ia rk iew iez z G ryfin® , Z b i­
gn iew  S itek ze Szczeeina-Zdro- 
jć w , Genowefa S zezy ho l z M y- 
śliborzyc,. Stefan Szuster ze 
Szczecina, Jadw iga św is to w ska  
ze Szczecina oraz K a ro i W in ­
n ic k i z Dębna.

W s zy s c y  w y m ie n ie n i  p e d a g o d zy  
b y l i  w c z o ra j goszczen i, p rz e z  w o je ­
w o d ę  s zc ze c iń s k ie g o  J e rz e g o  K u ­
c z y ń s k ie g o  w  o b ec n oś c i s e k r e ta rz a  
K W  P Z P R  S te fa n a  J a n u ń e w ie z a  o -  
ra z  p rz e d s ta w ic ie li  w ła d z  o ś w ia to -  

I w y c h i i z w ią z k o w y c h . N a  w s tę p ie  
s p o tk a n ia  w o je w o d a  u d e k o ro w a ł  
p io n ie ró w  s z c z e c iń s k ie j o ś w ia ty  
M e d a la m i K o m is j i  E d u k a c j i  N a r o ­
d o w e j ('4 oso b y ) i  M e d a la m i 30-lfecia  
. .G r y f a  P o m o rs k ie g o ”  (5 osób). N a ­
g ro d ę  1 s to p n ia  m in is t r a  o ś w ia ty  i  
w y c h o w a n ia  o t r z y m a ł  L e o n  M a r ­
k ie w ic z . C z te rn a s tu  oso b o m  w rę c z o  
ne z o s ta ły  s p e c ja ln e  n a g ro d y  k u r a ­
to ra . w s z y s c y  p io n ie r z y  o t r z y m a  

; l is ty  g r a tu la c y jn e  I  s e k r e ta rz a  K W  
P Z P R  J a n u s za  B ry c h a . Z ło tą  O d zn a  
k ę  Z  N P  o t r z y m a ł  je d e n  p ed a g og .

W Y R A Z Y  serdeczne««» u ~ n a n ia  za  
t r u d  i  w y s iłe k  w ło ż o n y  p rz e z  p io ­
n ie ró w  o ś w ia ty  w  je j  o rg a n  :za r '<  
n a  P o m o rz u  Z a c h o d n im , za  u t r w a ­
la n ie  ś w ia d o m o ś c i p o ls k ie j,  z; 
30- le tn ią  p ra c ę  w  s z k o ln ic tw ie  zlo - 
. y ł  z e b ra n y m  s e k r e ta rz  K.W  
S te fa n  J a n u s ie w ic z . Z a  w y r ó ż n ie ­
n ie  w  p o s ta c i o d z n a c z e ń  i  n a e rć  
p o d z ię k o w a ł w ła d z o m  p o lity c z n y m  
i p a ń s tw o w y m  E d m u n d  K n a s ia k .

W  d a ls z e j częśc i s p o tk a n ia  p ie r w ­
s i n a u c z y c ie le  Z ie m i S zc zec iń ? k-  
wspc m in a f i  t r u d n e , le c z  p e łn e  o o *’  
m  iz m  u p o w o je n n e  la ta  ic h  p ra c y .

P o  u ro c zy s to ś c i, p e d a g o d z y  z o - ta -  
ł i  z a p ro .iz e n i do  I I  L ic e u m  O g ó ln o -  

! .taztaóeacego . g d z ie  o p o w ie  ’ 
u c z n io m  o lo s ac h  s z k ó ł i sw o ich  
w ła s n y c h  n a  P o m o rz u  Z a c h o d o m  

„ * ( j f )

Delegacja
Komunistycznej 

Partii Kuby
na Ziemi Szczecińskiej
W  D N IA C H  od 28 k w ie t n ia  do  2 

m a ja  b r . p rz e b y w a  n a te re n ie  w o ­
je w ó d z tw a  szc zec iń s k ie g o  d e le g a c ja  
K o m u n is ty c z n e j P a r t i i  K u b y  w  sk la  
d z ie :  — R o b e r to  H e rn a n d e z  M o n s e -  
g u i —  c z ł. B iu r a  K o m it e t u  P r o -  
w 'n c ie *» a łn e e o  w  P in a r  d e l R v o  — 
p rz e w o d n ic z ą c y  d e le g a c ji ,  —  A n to -  
n :o M a rg u e z  Q u in io n e s  —  k ie r o w ­
n ik  s e k to ra  ry b o łó w s tw a  w  W y ­
d z ia le  K o n s u m p c j i  i U s łu g  K C  
R P K  i  —  A lla n  F n r ig u e z  H e r n a n ­
d e z  —  p ra c . W v d z ia lu  K o n s u m p c j i

U s łu g  K C  K P K .

K u b a ń s k ic h  gości in te re s u ją  z a ­
g a d n ie n ia  z w ią z a n e  z g o s p o d a rk ą  
ry b n ą  i  p rz e m y s łe m  le k k im  w o j.  
s zc zec iń s k ie g o .

W  d n iu  w c z o ra js z y m  d e le g a c ja  
u c z e s tn ic z y ła  w  s p o tk a n iu  z  s e k re ­
ta rz e m  K W  P Z P R  T a d e u s z e m  W a- 
lu s z k ie w ic z e m . W  d a ls z y m  p ro g ra ­
m ie  n o b e tu  d e le g a c ji p rz e w id z ia n e  
są. w iz y t y  w  z a k ła d a c h  p ra c y  o ra z  
u d z: a ł w  u ro c zy s to ś c ia c h  1 -M a jo -  
w y c h  w  S zc ze c in ie .

s z y m  teg o  ro a z a ju  k r a jo w y m  sp o t­
k a n ie m  n a u k o w c ó w  i  d z ia ła c z y  w  
ra m a c h  d y s k u s ji p o p rz e d z a ją c e j  
k o n fe r e n c ję  p a r t i i  k o m u n is ty c z ­
n y c h  i ro b o tn ic z y c h  E u ro p y .

R y s z a rd  F r e le k  p rz y p o m n ia ł,  źe 
P Z P R , w s p ó ln ie  z W io s k ą  P a r t ią  
K o m u n is ty c z n ą  je s t  w s p ó ł in ic ja to r -  
k ą  p rz y g o to w a ń  do k o n fe re n c j i  b ra t  
n ic h  p a r t i i  E u ro p y  i  b ie rz e  a k t y w ­
n y  u d z ia ł w  p ra c a c h  p rz y g o to w a w ­
c z y c h , k tó r e  p rz e b ie g a ją  p o m y ś ln ie  
Z d a n ie m  n a s z e j p a r t i i  —  s tw ie rd z ił  
m ó w c a  —  g łó w n y m  z a d a n ie m  k o n ­
fe r e n c j i  je s t  w y p ra c o w a n ie  w s p ó l­
n e j  d la  p a r t i i  k o m u n is ty c z n y c h  i r o ­
b o tn ic z y c h  nas zeg o  k o n ty n e n tu  p ła  
sże zyzn  d a ls z e j w a lk i  © p o k ó j,  bez­
p ie c z e ń s tw o  i  w s p ó łp ra c ę  o ra z  p o ­
s tę p  sp o łe c zn y .

W  d y s k u s ji m ó w io n o  m . in .  o  w y  
s tę p u ją c y c h  je s zc ze  Aa Z a c h o d z ie  
te n d e n c ja c h  z im n o w o je n n y c h  i an -
ty -o d p r ę te n io w y c h  o ra z  s p rz y ja ją c e  
im  p o lity c e  m a o iz m u . P o d k re ś la n o  
ta k ż e  z n a c z e n ie  m ię d z y n a ro d o w e g o  
ru c h u  z a w o d o w e g o , ru c h ó w  m ło ­
d z ie ż o w y c h  i  p o s tę p o w y c h  n u r tó w  
K o ś c io ła  w  u g r u n to w y w a n iu  o d p rę ­
ż e n ia  i  r e a l iz a c j i  id e i p o k o jo w e g o  
w s p ó łis tn ie n ia .

A W  R A M A C H  o b c h o d ó w  3<T 
r o c z n ic y  z w y c ię s tw a  n a d  fa s z y z ­
m e m  o d b y ło  się  w c z o ra j w  W a rs z a ­
w ie  s p o tk a n ie  m ’ od.ych p rz o d o w n i­
k ó w  p ra c y , n a u k i  i s łu ż b y  w o js k o ­
w e j  z  c a 'e g o  k r a ju .  W  s p o tk a n iu  
—  o b o k  k o m b a ta n tó w  — u c z e s tn i­
c z y ło  k ie r o w n ic tw o  p o ls k ie g o  r u ­
c h u  m ło d z ie ż o w e g o . M ło d z ie ż  z ło ż y ­
ła  w ią z a n k i  k w ia t ó w  n a  G ro b ie  
N ie z n a n e g o  Ż o łn ie r z a  i p r z y  o b e l i ­
s k u  n a  Ć m e n ta r z u -M a u z o le u m  Ż o ł ­
n ie r z y  R a d z ie c k ic h . W  s to łe c z n y m  
K lu b ie  O f ic e rs k im  m ło d z i p rz o d o w ­
n ic y  w y s łu c h a li  w y s tą p ie ń  h is to r y ­
k ó w , k t ó r z y  m ó w il i  o o s ią g n ię ty m  
p rz e d  30 la t y  h is to ry c z n y m  z w y c ię ­
s tw ie  n a d  h it le r y z m e m  i je g o  s k u t ­
k a c h  d la  p o w o je n n y c h  lo s ó w  n as ze ­
go k r a łu .  E & iropy i  c a łe g o  ś w ia ta , i 

■ S p o tk an ie  z a k o ń c z y ło  s ię  o d w ie d z i­
n a m i w  M u z e u m  W o js k a  P o ls k ie g o  
W  S a li  Z w y c ię s tw a , p r z y  h is to ry c z ­
n y c h  s z ta n d a ra c h  b o jo w y c h  je d n o ­
s te k  L u d o w e g o  W o jn k a  P * l= k ie * ó  i  
.A rm ii H a d z ie c k ie ł.  p o n ad  S* m ło ­
d y c h  p rz o d o w n ik ó w  u d e k o ro w a n o  
O d z n a c z e n ia m i im .  J a n k a  K r a s ic ­
k ie g o .

A W  Z W I Ą Z K U  z  3« ro c z n ;ca
w ’ z w o ie r r a  p rz e z  A r m ię  R a d z ie c k i  
h it -e r^ w s k ie g o  ob o zu  z a g ła d y  
v e n s b ru e c k  o d b y ło  się w e  w to r e k  
w  U r z e d z 1»  d 's  K o m b a ta n tó w  w o t -  
k a n ie  b w ięźn raT ek te g o  o b o z u . 2P 
z  n :cb  u d e ^ o ro w a n y e b  zo s ta ło  K r z y  
♦•»m* K a w a le r s k im i O rd e ru  O d ro d zę  
n ia  P o ls k i.

a m e ry k a ń s k ie g o  
o s iąg n ię ć  i w k ła d u  
t u r y  ś w ia to w e j.

u z n a n iu  ic h  
r o z w ó j k u l -

Transmisje 
Pierwszomajowe 

w radiu i TV
P O L S K IE  R A D IO  o g o d z in ie  

9.4* w  p ro g ra m a c h  I ,  I I  i  I K  
o ra z  T e le w iz ja  P o ls k a  o g o ­
d z in ie  9.50 w  p ro g ra m ie  I  (w  
k o lo r z e )  t r a n s m ito w a ć  b ęd ę  
p rz e b ie g  u ro c zy s to ś c i P ie rw s z o  
m a jo w y c h  w  k r a ju  i  za  g r a ­
n ic a . T ra n s m is ję  u roczy sto »« !  
P ie rw s z o m a jo w y c h  w  M o s k w ie  
T e le w iz ja  P o 's k a  ro z p o c z n ie  
w  p ro g ra m ie  I  o  g o d z in ie  7JN.

Majowe programy OTV Szczecin

A P E L O Ś W IĘ C IM S K I

Koniec wojny w Wietnamie
(Dokończenie ze s tr. 1)

a d m in is tra c ji państw owej, 
rów no cy w iln e j ja k  i  w o jsko ­
w e j ” . W  kilkanaście  m in u t po­
tem  czołgi s ił wyzw oleńczych 
w jecha ły  do cen trum  Sajgonu,

O k . go d z . 2 nad ranem czasu  
w a rs z a w  k ie g o  S a jg o n  o p u ś c iło  h e ­
likopterem l ł  żo n ie r z y  p ie c h o ty  
r a o r .k ie j  U S A , k t ó r z y  s ta n o w ili  o -  
cftronę a k c j i  e w a k u a c y jn e j .  B y ’_y 
ambasador U S A  w  S a jg o n ie  M a r t in  
o r a z  w y ż r i  u rz ę d n ic y  a m b a s a d y  h e ­
likopterem opuścili w  tym  cza sie  
S a jg o n : i  w y lą d o w a l i  na p o k ła d z ie  

n A k i i w i  o k r ę t u  V H  f lo ty  a m e r y k a ń s k ie ’w  p o b l i ż e  pałacu prezyden«- tB;5 , r m ® ,. - .  Pri . d b io te m  p e r -  
kiego. N a jednym  Z czołgów p o  so n e l ambasady spalił poufne do- 
w iew a ła  flaga TR R  RWP. F la -  
ga ta została za tkn ię ta  na pa ła-
cu prezydenckim . R Z E C Z N IK  TR R  RW P o-

jak donosi k o re s p o n d e n t  a- ś w i a d c z y ł  w  P aryżu , że je jo 
g e n e ji  R e u te ra , w k ra c z a ją c y c h  ŻoS- rząd p r z y p n i e  ka p itu la c ją  adm i 

n is tra2 i  sa jgońskie j je b n ie  w  
u ś m ie c h n ię c i ż o łn ie rz e  p o z d r a w ia ' i  w y p a d k u  s p e łn ie n ia  o s t a t n ie g o  
z g ro m a d z o n ą  lu d n o ś ć , w  c a ły m  w a r u n k u  —  o p u s z c z e n ia  przez 
m ie ś c ie  s ły c h a ć  b y ło  o d g ło s y  s t r z a -  o k r p t v  tjSA n o ł u d n i o w o w i e 4 -  
»ów  o d d a n y c h  n a  w iw a t  z  o k a z i i  ®K r W  U S A  p o f u a n io w o w r e  
z w y c ię s tw a . J a k  p o d a ją  a g e n c je  n a m s k i c h  w ód t e r y t o r i a l n y c h ,  
z a c h o d n ie , o d d z ia ły  a r m i i  s a 'g o ń -  Jak pisze a g e n c ja  U P I, ma tO 
s k le i o p u s z c z a ją  s w o je  p o z y c je  i  w k r ó t c e  n a s t a n ie  
p r z e k a z u ją  b ro ń  ż o łn ie rz o m  T R R  w K r o t c e  n a s t ą p ić .
RWP.

•  Cdzie są skarby szczecińskiego Zamku ?
•  „Anluta” •  Spektakle teatralne i baletowe

S Z C Z E C IŃ S K I O Ś R O D E K  T V  k a d z ie  m a ja :  23 .V  o godz. 20.20 w  
p rz y g o to w a ł k i lk a  in te re s u ją c y c h , p r .  I I  . .L in :«  n a s zy c h  d ło n i”  w g
p ro g ra m ó w , k tó re  n a d a n e  zo s ta n ą  s c e n a riu s za  A n n y  C z o rn ij  i  J ó ze fa  
n a  a n te n ie  o g ó ln o p o ls k ie j w  m a ju . B u rs e w ic z a  w  w y k o n a n iu  a k to r ó w  
I  t a k  2 m a ja  o godz. 20.20 w  p r . I  T e a t r u  B a łty c k ie g o  w  K o s z a lin ie  
o b e jr z y m y  w id o w is k o  p ió ra  W ł. (p o e z ja  C z a rn e j A f r y k i ) .  o r a z  ,S tu -  
W o je ie c h o w s k ie g o  „ M e d a l .o n ”  ( r e ż . d .o  o d k ry w c ó w ”  — w y d a n ie  szcze- 
te ie w iz y  ina R y s z a rd  Z a w id o w s k i)  z  c iń s k le  w g  s c e n a riu s za  A n d rz e  ja  
u d z ia łe m  a k to r ó w  szc ze c iń s k ic h  scen  A n c łro c h o w ic za . m ó w ią c e  o o d k r y -  
te a tra ln y c h . T e m a t  s p e k ta k lu  —  c ia c h  d o k o n a n y c h  p rz e z  z a ło g ę
k o n f ro n ta c ja  s p o jrz e n ia  n a  w o jn ę  ja c h tu  ..Z ^ w  M o r z a ” podczas ie i
p o k o le n ia  j e j  b e zp o ś re d n ic h  u c ze s t-  r e ;su d o o k o ła  ś w ia ta  w  la ta c h
n .k ó w  ze s p o jr z e n ie m  m ło d z ie ż y . 1973—74 (29 m a ja .  go d z . 17.35. p r .

I« »W  sobotę 4 m a ja  o godz. 20.35 w  
p r . I I  n a d a n y  z o s ta n ie  p ro g ra m  m u ­
z y c z n y  —  ..S z e h e re z a d a ” . w  k tó ry m  
w y .it  „pi b a le t  P a ń s tw o w e g o  T e a tr u  
M u zy c zn e g o  (s c e n a r iu s z  — S t. M o -  
d . is i t i  i  R . S o b ie s ia k ).

P ro g ra m e m  a d re s o w a n y m  do  m i-  
te a n ik u w  o p e r e tk i je s t  p rz e n ie s ie n ie  
n a m a ły  e k r a n  p o p u la rn e j „ A n ju -  
i y ”  J u r i ja  M i lu t in a ,  k tó ra  c ie s zy ła  
się zas łu żo n ym , p o w o d z e n ie m  n a  
sc en ie  P a ń s tw o w e g o  T e a tr u  M u ­
zyc zn eg o . P r z y p o m n ijm y , iż  r« lę  
ty tu ło w ą  k r e u je  la u r e a tk a  ..B u rs z ty ­
n o w e g o  p ie rś c ie n ia ” M o n ik a  M y s z ­
k o w s k a  ( re ż  T .  B u fs z ty n o w ic z .  
a d a p ta c ja  T V  W . G ło w a c z ). „ A n iu -  
t ę ”  o b e jr z y m y  9 m a ja  o godz. 18 
w  p r . I .

„L u is e n s tra s s e  — u lic a  k tó r a  * i e  
s t n e j e ”  t o  t y t u ł  f ra p u ją c e g o  P » o- 

g ra m u  (10. V .  p r .  L  godz. 11X5) 
p rz e d s ta w ia ją c e g o  h is to r ię  w y w ie ­
z ie n ia  i  u k r y c ia  s k a r b ó w  Z a m k u  
K s ią ż ą t  P o m o rs k ic h  o ra z  p rze b ie g  
d a re m n y c h  ( ja k  d o tą d ) ic h  po«au- 
k lw a ft .

I. n a  k o n ie c  d w a  p ro g ra m y , k tó ­
r e  n a d a n e  zo s tan ą  w  o s ta tn ie j d e -

Następny num er 

„KU R IE R A ** 

ukaże się w  p ią tek 

2 M A J A  

o z w y k łe j porze

J A K  IN F O R M U J E  d z is ie js z y  
„ G to s  S z c z e c iń s k i” , E g z e k u ty ­
w a  K W  P Z P R  r o z p a t r z y ła  
w c z o r a j  p r o g r a m  p o p r a w y  o r ­
g a n iz a c j i  p r a c y  , ł  z w ię k s z e n ia  
w y d a jn o ś c i  w  p r z e d s ię b io r ­

s tw a c h  b u d o w n ic tw a  o g ó ln e ­
g o , p r z e d s ta w io n y  p rz e z  S żcze  
d ń s i t i e  Z je d n o c z e n ie  B u d o w ­
n ic tw a .  S t w ie r d z a ją c ,  t e  m i ­
m o  s z y b k ic h  p o s tę p ó w  i  d y ­
n a m ic z n e g o  te m p a  b u d o w a n ia  
m ie s z k a ń  i  o b ie k tó w  b u d o w -  
n ie t ie a  o g ó ln e g o , n a d a l  w  n a ­
s z y m  w o je w ó d z t w ie  b a rd z o  
w ie lu  l u d z i  c z e k a  n a  m ie s z ­
k a n ia ,  E g z e k u ty w a  z a le c ita  
p r z e d s ię b io r s tw o m  z g r u p o w a ­
n y m  w  S Z B  p o d ję c ie  s z e r o k o  
z a k r o jo n e g o  p r o g r a m u  u s p r a w  
n ie n ia  o r g a n iz a c j i  ł  z w ię k s z e ­
n ia  w y d a jn o ś c i  p r a c y .

W  k o le jn y c h  p u n k t a c h  o b ­
r a d  E g z e k u ty w a  z a p o z n a ła  s tę  
z  in f o r m a c ją  o  p o s tę p ie  r e a l i ­
z a c j i  o b ie k tó w  b u d o w la n y c h  
o b ję t y c h  p a t r o n a t e m  E g z e k u ­
t y w y  K W  o r a z  d o k o n a ła  o c e ­
n y  d z ia ła ln o ś c i  k ó łe k  r o l n i ­
c z y c h .

O świat 
b e z  w a l e ń

J A K  JU Ż  IN F O R M O W A L IŚ ­
M Y , uczestnicy m an ifes tac ji w  
O św ięcim iu, zorganizowanej w  
30 rocznicę w yzw o len ia  h it le ­
row sk ich  obozów konce n tracy j­
nych, u c h w a lili 27 k w ie tn ia  b r. 
apel. W y ra z ili w  n im  h o łd  o fia ­
ro m  w szyslk ich  h itle ro w sk ich  
kaźni, u czc ili pam ięć ponad 6 
m in  obyw ate li naszego k ra ju , k tó  
rzy  zg inę li w  wa lce z h itle ro w ­
sk im  najeźdźcą lu b  zosta li za­
m ordow an i przez faszystow­
sk ich  ludobó jców  oraz odda li 
cześć żołn ierzom  A r m ii Radziec 
.k ie j —  w yzw o lic ie lom  obozu 
koncentracyjnego A u schw itz - 
B lrke nau  i in nych  obozów za­
głady.

—  N A J Ś W IĘ T S Z Y M  c e le m  lu d z ­
k o ś c i —  pad to reś ia  a p e l —  je s t  b u ­
d o w a n ie  ś w ia ta  b ez w o je n , ś w ia ta  

; \v sp ó £p ra cy m ię d z y  n a ro d a m i i  p o ­
s tę p u  s p o łe czn e g o . Z  n a d z ie ją  w i ­
t a m y  k a ż d y  k r o k  do z b u d o w a n ia  
trw a łe g o  b e z p ie c z e ń s tw a  i  p o k o ju  
w  E u ro p ie  i ś w ie c ie . G o rą c y m  p o ­
p a rc ie m  d a rz y m y  k o n s e k w e n tn ie  
p o k o jo w ą  p o lity k ę  Z w ią z k u  R a ­
d z ie c k ie g o  i ca ’ e j  s o c ja lis ty c z n e j 
w s p ó ln o ty , w  k t ó r e j  re a l iz a c j i  
a k t y w n ie  u c z e s tn ic z y  P o ls k a  L u d o ­
w a .

A p e l w z y w a  do rz e te ln e g o  w y s i ł ­
k u  w  k o n t y n u a c j i  w a ż n y c h  d la  
p o k o ju  m ię d z y n a ro d o w y c h  ro k o ­
w a ń , a z w  aszcza do  ry c h łe g o  po ­
m y ś ln e g o  z a k o ń o z e n ia  E u ro p e js k ie j  
K o n fe r e n c j i  B e z p ie c z e ń s tw a  i  
W s p ó łp ra c y . W z y w a  do  z d e c y d o w a ­
n eg o  p rz e c iw s ta w ia n ia  się w s z e l­
k im  te n d e n c ’o m  i p ró b o m  h a m o ­
w a n ia  p ro ce ~ u  o d p rę ż e n ia , do  s ta ­
łe j  c z u jn o ś c i w o b e c  s i ł  n e o fa s z y ­
s to w s k ic h

W  d o k u m e n c ie  p o d k re ś la  s ię , że  
b u d u ia c a  s o c 'a 'iz m  N ie m ie c k a  R e ­
p u b lik a  D e m o k ra ty c z n a  p ro w a d z i  
k o n r e k w e n tn ą  p o l i t y k ę  p o k o jo w a  i 
w y c h o w u  e sp o 'e cze n stw 'o  w  d u c h u  
p r z y ja ź n i  r  in n y m i n a ro d a m i.

—  J e s te ś m y  za  daTtszą n o rm a K z a -  
c 5a  s to s u n k ó w  z R F N , a le  w ła ś n ie  
d la te g o  p ro te s tu  te m y  p rz e c iw k o  
d z ia ’ a ’ no sc i s i ł r e w a n ż y z m u , n e o -  
fa s z y z m u  i  m i l i ta r y z m u  —  g ło s i 
d a le j a p e l. — Ż ą d a m y  k o n s e k w e n ­
tn e g o  ś c ig a n ia  i s ą d z e n ia  z b ro d n ia ­
r z y  h it le ro w s k łfe h , p o p ie ra m y  w  
p a’ n i ia d a n ie  n a jw y ż s z y c h  w ła d z  
P o ’ s k i L u d o w e j w o b e c  R F N , a b y  
d a*a  za d o ś ć u c z y n ie n ie  b y ły m  w ię ź -  
n 'o m  h it le r o w s k ic h  o b o zó w  k o n c e n ­
t r a c y jn y c h .

W  z a k o ń c z e n iu  a p e lu  o ś w ię c im ­
s k ie g o  z a w a r te  je s t  w e z w a n ie  do  
w s z y s tk ic h  P o le k  i P o la k ó w  o- u -  
m a o rd e jv e  Jedności n aszego  n a ro d u  
w  im ię  r o z k w itu ,  b e z p ie c z e ń s tw a  i 
p o m y ś ln o ś c i s w e j s o c ja lis ty c z n e j 
o jc z y z n y .

„Scnore” i V/. Bruks
pojącą net festiwal 
do Zielonej Góry

W  IN O W R O C Ł A W IU  t r w a ły  e l i ­
m in a c je  X I V  O g ó łn  o p o ls k ie g o  F e ­
s t iw a lu  P io s e n k i R a d z ie c k ie j.  Z  
p rz y je m n o ś c ią  k o m u n ik u je m y ,  że  
spośród  123 u c z e s tn ik ó w  e l im in a c j i  
z c a łe g o  k r a ju  —  s o lis tó w  1 zespo­
łó w  w o k a ln y c h : i in s tru m e n ta ln y c h ,  
k o m is ja  a r ty s ty c z n a  z a k w a l i f ik o w a ­
ła  do  u d z ia łu  w  fe s t iw a lu  w  Z ie ­
lo n e j G ó rz e  r ó w n fe ż  z e s p ó ł w o k a l­
n y  „ S o n o re ”  ze S p ó łd z ie lc ze g o  D o ­
m u  K u l t u r y  w  S zc ze c in ie , p ra c u ją ­
c y  p o d  k ie r u n k ie m  m g r  R .  B tą ż -  
k ie w lc z ä  o ra®  s o l is tk ę  W ik t o r ię  

. B r u k s  z  D o m u  K u l t u r y  Z Z K  w  
C h o szczn ie . G r a tu lu je m y ,  (U p .)
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Marszałka Czujkowa relacja z ostatnich godzin III Rzeszy

Tylko bezwarunkowa kapitulacja!
D W U K R O T N Y  BO H A TER  Zw iązku  Radzieckiego, jeden  

z na jw yb itn ie jszych  dowódców radzieck ich  z os ta tn ie j w o j­
ny , legendarny obrońca S ta ling radu  i  dowódca ostatniego  
szturm u w  B e rlin ie , m arszałek Zw iązku  Radzieckiego Wasy- 
l i j  Czu jkow , k tó ry  niedaw no skończył 75 la t, opu b likow a ł 
swoje wspom nienia. Z  te j pas jonującej ks ią żk i w yb ra liśm y  
frag m en ty  dotyczące osta tn ich  d n i w  oblężonym  przez A r ­
m ię Radziecką B e rlin ie . W arto  dodać, że w  tym  samym cza­
sie, o k tó rym  jest m owa w  poniższym  fragm encie, do w a l­
k i na ulicach B e rlina  w e s z ła 'I  D yw iz ja  P iechoty im . Ta­
deusza Kościuszki.

c ja łnego  rządu, który powstał 
zgodnie  z osta tn iq  wolq H itle ra . 
Może powstać inny rzqd na po­
łudn iu , a le  będzie on bezprawny. 
Do czasu gdy rzqd zna jdu je  się 
ty lko  w Berlin ie  jest on rządem 
prawom ocnym . Prosimy więc o  za 
w ieszenle broni, aby jego cz łon ­
kow ie m ogli się zebrać, przedys­
kutować sytuację i podpisać wy 
godny d la  was i  d la  nos pokó j.

— Sprawa zawieszenia broni, 
czy też poko ju  -  powiedzia łem 
— może być rozpatrywana tylko 
w kontekście p e łne j kap itu lac ji.

M O SKW A S TA W IA  
T Y LK O  JEDEN 

W AR U N E K

PO TWARZY Krebsa przebiega

M A R S Z A Ł E K  ZSRR  
W A S IL IJ  CZUJKO W

W Y S ŁA N N IC Y

dwa dokum enty: pełnom ocnictwo 
upraw n ia jqce  go  da p rzeprowa­
dzenia p ertrak tac ji z rosyjskim 
naczelnym dowództwem i testa­
ment H itle ra  z wykazem członków 
nowego rzqdu Rzeszy i naczelne­
go dowództwa niem ieckich sił 
zbrojnych. Po przeczytaniu tych
dokum entów zapytałem  Krebsa, nerwowe drgan ie . Blizna na jego 
k to  teraz zastępuje  H itle ra . policzku robi się różowa. O pano-

— G oebbels m ianow any został ywując się zaczyna dyskusję, 
kanclerzem, a le  przed śmierc?q _  W yda je  się nam, że Zwią- 
H itle r pow oła ł nowy rzqd z pre- zek Radziecki będzie  się liczyć z 
zydentem adm ira łem  Doenitzem  nowym, prawow itym  rządem nie- 
na  czele, mieć kim. D la  obu stron jest to

wygodne I korzystne. Jeśli opanu- 
,,IS T N IE JĄ  je c ie  ■rejon, gdzie  przebywa o-

IN N E  M O ŻLIW O ŚC I* becnie rzqd i  zniszczycie nas, 
wówczas N iem cy nie będą  m ie li 

MELDUJĘ DO W Ó D C Y  FRON- nw żliw ośd  *  w am i współpraco- 
TU : przybył szef sztabu genera ł- v'*ac*
nego wojsk lądowych N iem iec — Przyszliśmy tu ta j nie po to, 
g enera ł Krebs. Zaw iadom ił mnie, aby niszczyć N iem ców  -  przery- 
że H itle r p ope łn ił samobójstwo, wam -  a le  po to, aby wyzwolić 
G oebbels, ja ko  . kanclerz, i Bor- ¡cth od faszyzmu. I Niemcy, p ra w - 
mann, jako  przewodniczący p a rtii dziw i N iem cy, ju ż  współpracu ją  z 

TL K A N C E LA R II R ZESZY hitle row skie j, upow ażnili go  do  nam i, aby przerwać bezsensowne 
prowadzenia  pertrak tac ji poko jo - przelew anie krwi.

WIECZOREM 30 KWIETNIA WV '^- Krebs prosi o  przerwanie  Krebs kontynuuje  swoje wy- 
1945 ROKU dyżurny o ficer popro - dziatoń wojennych na czas roz- wody:
s il mnie -  re lac jonu je  marszałek mo"  1 °  um ożliw ienie zebran ia  -  Prosimy o uznanie nowego 
Czujkow -  do p ilnego  te le fonu . si<* nowego rzqdu pod k ie row n i- rzqdu N iem iec przed co lkow itg  
Dzwonił dowódca czwartego gw ar otwem Doenitza, który to  rzqd ko p itu lq c jq , naw iqzonie  z nim 
dyjskiego  Korpusu Strzelców, g e - ma *aecy<lowoć 0  dalszych dz ia- Igcznosci i um ożliw ienie skontak- 
nero ł le jtna n t W. G tazunow. W y. d n ia c h  Rzeszy. tow on ia  su; z waszym rzqdem.
rożn ie  podniecony m eldow ał:

— Na przednią  lin ię  102 gw ar- 
dyjskiego  pułku 31 gwardyjskie j 
dyw izji strzelców wyszedł z b ia łą  
f la g ą  podpu łkow n ik  arm ii .n ie ­
m ieckie j, Seifredt. Prosi o  wska­
za n ie  m iejsca i czasu, w  którym 
m og liby przejść lin ię  frontu  przed­
staw icie le  naczelnego dowództwa 
Rzeszy.

— Rozumiem — pow iedzia łem .
Powiedzcie tem u podpu łkow n iko­
wi, że gotow i jesteśmy przyjąć 
parlam entariuszy. N iech prowa­
dzą ich przez ten punkt, przez 
który przeszedł, przez most w i­
szący. O gień  w  tym miejscu prze­
rwać, parlam entariuszy przyjąć i 
odesłać na m oje  przednie stano­
wisko obserwacyjne, do  którego 
jadę .

Po zam eldowaniu  o  propozycji 
N iem ców  marszałkowi Żukowowi, 
nocą z 30 kw ie tn ia  na 1 m aja , 
w raz z generałem  Pożarskim i 
ad iu tan tem , pojechaliśm y na sta­
nowisko obserwacyjne. Jeszcze n ie 
w iedząc z czym przyjadą p a rla - 
m entariusze poczułem, że do jrze ­
w a ją  .poważne wydarzenia.

O  godzin ie  3.50 o tw arły się 
drzw i i do pokoju wszedł n iem ie-

KREBS
DENERW UJE SIĘ

ZNÓ W  proszą mnie do te le fo ­
nu. Ze sztabu frontu  zaw iadam ia­
ją . że jecteie do mnie genera ł 
Sokołowski. Proszę uściślić w ia­
domość o  H im mlerze, gdzie  jest 
R ibbon trop, kto jest szefem szta­
bu generalnego  i gdzie jest trup 
H itle ra . Uzgadniam  te pytan ia  z 
Krebsem, podnoszę słuchawkę I 
znów m e ldu ję :

— Doenitz zna jdu je  się w M e­
klem burgu. Tam też jest H im ­
mler, którego G oebbels uważa za 

zd ra jcę. G oerm g podobno chory, 
na południu. W  Berlin ie  są ty l­
ko Goebbels, Bormann, Krebs...

Przyjechał gen. Sokołowski. Po 
rozn.owie ze mną sam zaczyna 
zadawać pytan ia  Krebsowi, żąda 
k a p itu la c ji, przerwania n iepotrzeb 
nego  przelewu krwi. Krebs upiera  
s ię  przy uznaniu nowego rządu, 
prosi o  zawieszenie broni, i roz­
mowy z rządem radzieckim . O d ­
rzucamy to  zdecydowanie. W ów ­
czas Krebs prosi, aby wysłać 
pu łkow nika von Dufw inga  do 
G oebbelsa i  naw iązać te le fon icz­
ną łączność z Kance larią  Rzeszy. 
O trzymujemy zgodę ze sztabu 
frontu , aby wysłać D ufw inga  po 
nowe instrukc je  i naw iązać p o ­
przez lin ię  frontu  łączność z 
Kance larią  Rzeszy. Pułkownik 
wychodzi.

Jest godzina 10.40. Rozpoczęły 
się nasze przygotowania  a rty le ­
ryjskie. Przeleciały samoloty. 
Krebs denerwuje  się. W a lka  to ­
czy się na całym froncie, z wy­
ją tk iem  tylko tego odcinka , na 
którym nasi żo łnierze c iągną  lin ię  
telefoniczną do K ancelarii Rzeszy. 
W krótce m e ldują, że łączność 
jest naw iązana. Krebs ożywia się, 
bierze d o  ręki słuchawkę i  za­

M a j 1945. Żo łn ie rze  radzieccy w  zdobytym  B erlm ie.

M arszałek uprzedzi! mnie, że Na tym skorzystacie tylko wy. 
cki genera ł z krzyżem żelaznym będzie rozm aw ia ł z Moskwą i — My staw iam y tylko jeden wa-
na szyi i  z faszystowską swastyką możliwe, że będą pytan ia  lub  za- runek: bezwarunkowa kapitu lacja , 
na rękawie. Był to  szef genera ł- is tn ie je  potrzeba dokładnie jszych M e ldu ję  dowódcy frontu :
nego  sztabu n iem ieckich wojsk wyjaśnień. Po m inucie  Żuków za- — Krebs przyszedł do  nas nie
lądowych, genera ł p iechoty Krebs, pyta ł m n ie : d la  rozmów na tem at kap itu lac ji.
Razem z nim byli szef sztabu 56 — K iedy H itle r p ope łn ił samo- a ie  ja k  się wydaje  chce zbadać
korpusu czołgów, pu łkow nik szta- bojstwo? sytuację i wyczuć nasze nastro-
bu  genera lnego  Dufw ing i t łu - Z a da ję  pow tó rn ie  to  pytan ie  je, czy n ie zgodzimy się na przy- 
macz. Przyszli z Kance larii Rze- Krebsowi d la tego , że pierwszy k ład na separatystyczne rozmowy 
szy. Krebs, s tara jąc się zachować raz o m y lił się on mechanicznie z nowym rządem,
spokój, pow iedz ia ł: łub , być może, celowo. Pytam i  Żuków zapyta ł o parę szczegó-

— To, co mówię jes t ścisłe ta j-  patrzę na zegarek, który wskazu- łów, pow iedzia ł, że za chwilę o
ne. jesteście  pierwszym obco- je  godzinę 4.45 1 m a ja . Krebs wszystkim po in fo rm u je  Moskwę, 
kra jowcem , któremu kom uniku ję , uściś la : p o leca jąc  mi pozostać przy te le-
że 30 kw ie tn ia  H itle r dob row o ln ie  — W czora j, 30 kw ie tn ia  o g o - fonie.
odszedł od nas pop e łn ia ją c  sa- dż in ie  15,50. Za oknem kanonada. Na dwo-
mobójstwo. Przekazuję to  do  sztabu frontu , rze już jasno. Dzień 1 maja w

— W iem  już o  tym... Po m inucie  znów słyszę w  słu- Berlin ie  zaczyna się d la  nas zu-
Krebs zmartw iony, że je go  sen- chawce: pe łn ie  n iecodziennie. Nie spaliś-

sacyjna in fo rm acja  okaza ła  się — Zapyta jc ie  Krebsa, czego on i my ca łą  noc, prowadząc, jak  do- 
n iewypałem , w y jaśn ił: chcą. Żłożyć broń i skap itu lo - tychczas, bezskuteczne pertrakta-

— To sta ło  się dzis ia j o  godz i- wać, czy p row adzić rozmowy po- cje. Moskwa rozkazała, aby o-
n ie  15. W idząc, że patrzę na ze- kojowe? czekiwać na odpow iedź, często
garek pop raw ił się -  wczoraj o - Pytam Krebsa bez ow ija n ia  w zada jąc  pytan ia  i uzgadnia jąc 
ko ło  15-te j, 30 kw ietnia... baw e łnę : szczegóły rozmów. Ze sztabu

Po czym odczyta ł pismo G oeb- — Czy chodzi tu  o ka p itu la c ję  fnontu poproszono o natychm ia-
belsa do radzieckiego naczelne- I czy m acie pełnom ocnictwo, aby stowe przesłan ie  dokumentów
go dowództwa, w którym była  ją  nam zgłosić? przyniesionych przez Krebsa. Z
mowa o śm ierci H itle ra  i p rzeka- — N ie, is tn ie ją  Inne m ożliwo- dokum entam i tym i wysyłam do
*a n iu  przez n iego w ładzy a d m i- ści. sztabu fron tu  pułkownika Tołko-
ra łow i Doenitzow i, G oebbelsow i i — Jakie? n iuka , szefa o ddz ia łu  operacyj-
Bormannowi. W ręczył mi jeszcze ~  Jestem pe łnom ocnik iem  o fi-  nego sztabu a rm ii,

czyn a  rozmowę z Goebbelsem, 
który wzywa Krebsa do  siebie  d la 
rozpatrzenia naszych warunków. 
Dajemy zgodę na powrót Krebsa. 
Przed odejściem głośno czyta 
swoje nota tk i dotyczące naszych 
warunków. O kreśla  je  jedno  sło­
wo: kap itu lac ja .

B IA Ł E  F L A G I
G O D ZIN A  13.08. Krebs — par- 

łam entariusz z ram ien ia  k ierow­
n ictwa III Rzeszy w róc ił do  Kan­
ce la rii. Hersztowie faszyzmu n ie 
zgodzili się na kap itu lac ję , nie 
ch c ie li uniknąć zburzenia B erli­
na, n iepotrzebnych o fia r po je d ­
n e j i d ru g ie j stronie...

Ze wszystkich stron rozlegały 
się salwy katiusz, po lec ia ły  tysią­
ce pocisków i min na rządowe 
dzie ln ice, na Kance larię  Rzeszy, 
na Reichstag. Rezultaty tego s il­
nego ostrzału wkrótce zaowoco­
wały. Z dyw izji korpusu zaczęły 
nap ływać m eldunki o sukcesach 
naszych wojsk. O  godzin ie  0.40 
2 m a ja  otrzym ujem y n iem iecki 
rad iogram  po rosyjsku: „H a lo , 
ha lo , mówi 56 korpus czołgów. 
Prosimy przerwać ogień. O  go ­
dzinie  0.50 czasu berlińsk iego

wysyłamy parlamentariuszy na  
Most Poczdamski. Rozpoznawczy 
znak -  b ia ła  flaga z czerwonym
krzyżem". Rozkazuję: szturm za­
przestać tylko na odcinku spot­
kan ia  parlam entariuszy, przy jąć 
ich.

Znów te lefon z 47 gw ardyjskie j 
dyw iz ji strzelców. M e ld u ję : puł­
kownik von Dufw ing przekazał 
na M oście dokum ent podpisany 
przez dowódcę 56 korpusu czoł­
gów : „Pułkownik sztabu general­
nego von Dufwing jest szefem 
sztabu 56 korpusu czołgów. U - 
poważniam go w imieniu włas­
nym i w imieniu podlegających 
mi wojsk przekazać oświadcze­
nie. General artylerii W eidłing".

K A P IT U LA C JA  
—  GODZ. 12

PUŁKOW NIK von Dufw ing  ®- 
świadczył, że jest upoważniony 
przez generała  W e id łinga  prze­
kazać radzieckiem u dowództwo 
decyzję o przerwaniu oparu i k a ­
p itu la c ji. Łączę się z dowódcą 
frontu i m e ldu ję :

— G arnizon Berlina na wiela 
odc inkach frontu  a rm ii p o d d a je  
się do n iew oli. Dowódca 56 kor­
pusu czołgów, jednocześnie do ­
wódca obrony Berlina, generał 
a rty le rii W e id ling  wraz ze swoim 
sztabem taż się pod da ł i wkrótce 
będzie u mnie. W  te j chwili 
zna jdu je  się tu ta j de legac ja  ob­
siana przez dyrektora M iniste r­
stwa Propagandy, <śr Friche, któ­
ry jest zastępcą G oebbelsa. De­
legac ji przewodniczy n ie jak i H e - 
insdorf. Ośw iadczył mi, że Goeb­
bels pop e łn ił samobójstwa, Bor­
mann i rodzina G oebbelsa zgi­
nęli w  K ance larii Rzeszy, jakoby 
od wybuchu gazu. O  losach ge­
nerała  Krebsa n ic  n ie wiedzą. 
D r Friche został w ięc w Berlin ie  
n a jb a rd z ie j reprezentatywnym 
przedstaw icie lem  byłego rządu. 
Zgadza się na kap itu lac ję  i pro ­
si, aby um ożliw ić mu nadan ie  
przez rad io  wezwania do złoże­
n ie  bron i i przerwania oporu. 
M arszałek pyta :

— Możemy mieć pewność, że 
d r Friche powie przez rad io  te ,
co obiecuje?

Powiedziałem, że możemy. Za 
oknem  b łękitny świt. G odzina 6.45
2 m aja . Kom uniku ję  wszystkim 
obecnym , a  g łów nie  d e legac ji od
Frichego:

Po pierwsze: radzieckie dowódz 
two przyjm uje  ka p itu lac ję  B erli­
na i wydaje rozkaz o zaprzesta­
n iu  dz ia łań  wojennych.

Po d ru g ie : pozostałe jeszcze 
■wojskowe i cywilne w ładze mu­
szą zaw iadom ić wszystkich żoł­
n ierzy, o ficerów i ludność, że ca ­
łe wojskowe wyposażenie, gm a­
chy, kom unalne urządzenia i do­
bra powinny być nienaruszone, 
n iczego n ie wysadzać w powie­
trze i n ie niszczyć, szczególnie 
wyposażenia wojskowego.

Po trzecie : wy, p an ie  Heinsdorf, 
pojedziecie  wraz z naszym o fi­
cerem do d r Friche, weźmiecie 
go  ze sobą do rad iostac ji, a  po 
jego  wystąpieniu wrócic ie  razem 
tu ta j.

Po czwarte: jeszcze raz p od ­
kreślam , że gw arantujem y życie 
żołnierzom, oficerom , generałom
3 mieszkańcom i w  m iarę m ożli­
wości udzie lim y medycznej po­
mocy rannym.

Po p ią te : żądamy, aby n ie 
było  żadnych prowokacyjnych 
wystąpień, wystrzałów, czy dy­
wersji ze strony N iemców, gdyż 
w tym wypadku wojska nasze bę­
dą  zmuszone zastosować odpo ­
w iedn ie  środki.

D e legacja  od Frichego spotyka 
się w drzw iach z przybyłym do  
mnie generałem  W eid ling iem . 
Ten spojrzał na nich złym wzro­
kiem i pow iedz ia ł: „trze b a  to  by­
ło  zrobić już wcześniej” .

Godzina 12. Berliński garnizon, 
wojska SS bron iące  K ancelarii 
Rzeszy i resztki h itlerow skiego 
rządu skapitu lowały.

O pr. R. SZCZĘSNOWICZ 
(INTERPRESS)
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W I T A M Y  Ś W I Ę T O  P R A C Y

W poczuciu dobrze
spełnionego obowiązku

, . ,  .  . Ś w ię to  w  d z ie d z in ie  p r o d u k c ji  w a łó w  n a -  o s ią g n ię c ia  f a b r y k i  d o m ó w  ..P ó ł
JUTRO spotkam y się w pochodzie P ierw szom ajow ym . Święto o w y c h  j  p rz e k ła d n i k ie r o w n i -  n o c ” . D z ię k i  p o d ję ty m  z o b o w ią żą  

ludz i DracY iak  zwykle, zjednoczy wszystkich, którzy codziennym  czych d la  p rz e m y s łu  m o to ry z a c y j-  n io m  p rz e z  z a ło g ę  t e j  f a b r y k i  osią  

r e l - l U u i ^ a s , . ?  „A b , y  l& S g S S Z
a  ludziom  iy lo  się dostatn io  . O s iq g m ęc ia  ostatn iego  roku b ie  fa^ ryce O p r a w ia , ze z a k ła d  in t e n -  m ie s z k a n io w y m  g o to w e  e le m e n ty  do  
jrgcej p ięc io la tk i d o b itn ie  św iadczą o tym, że ta  w łaśn ie mysi s y w n i e s ię  ro z b u d o w u je . W y s ta rc z y  m o n ta ż u  h o te lu .
przewodnia  P artii i Rządu n ab ra ła  wymownych, konkretnych B u d o w n ic z o w ie  K B O - .  e U k i e

.treści. m in  z ł, a ju ż  w  b ie ż ą c y m  r o k u * —  p o z o s ta ły c h  p rz e d s ię b io rs tw  p o d le -

W  bieżącym roku zakończona zostanie ko le jna  p ięc io la tka , a p rz e k ra c z a ją  400 m in  z ł .  p ie rw s z y c h  ’ c z te re c h  m ie s ią c a c h  b r.

,VH Zjazd Polskiej Z jednoczonej P artii R obo tnm zel o jw .rz y  nową m  to e lli.  „ Polm<,.. t r w a -  % S S T ^ m ie iz S S Ś
kartę  w dz ie jach kra ju  i narodu, ¿ape łn ią  j q  treścią  ci, r j ą in te n s y w n e  p ra c e  z w ią z a n e  z w e g o  i je d n o c ze ś n ie  u n o w o c ze ś n ia
ju t ro  pó jdą  w pochodzie, ci którzy przed k ilkom a leszcze godzi- ^  noW e1. n a jW i e k s z e i w  Ja - c a ły  p roces o r g a n iz a c y jn y -w  p ra e d -  
nom i p racow a li no p lacach  budów, w zakładach przemysłowych, b ry c e  ^  w  k l ó t e j  c ro d u k o W a „ e  « )  p o szc zegó lny ch
w stoczniach, porcie, na morzach... b ę d ą  l ic e n c y jn e  p rz e k ła d n ie  k ie r o w -

R o k  b ie ż ą c y  je s t  o k re s e m  w ie lu  n lc z e  w s p o m a g a n e  i  p rz e g u b y  h o - —  '  '
P n n n f l  D o r ł u  is to tn y c h  z m ia n  w  ż y c iu  p ra c o w n i-  m o k in e ty c z n e . W y k o n a w c a  —  S zcze-

k ó w  m o rs k ic h  i  lą d o w y c h  S & M . Ciń s k ie  P rz e d s ię b io rs tw o  B u d o w n ic -  

„  TA „ „ „  P - e m y s io w e g o  -  d o k ia d a  s ta -
S I E D M I O T Y S I Ę C Z N A  2 1 A Ł O -  w  k tó r y c h  u w z g lę d n io n e  zo s ta ły  p o -  r a ń , b y  ja k  n a js z y b c ie j o d d a ć  o -

T A K  prezentuje się przyszły hotel „N ćp ftln ”  “dziś, w dniu  
k iedy brygady m ontażystów zam eldowały o zrealizow aniu  
swojego zobowiązania.

G A  zespołu portowego Szczecin- stulaty za łó g . 
Świnoujście rea lizu je  w  tym  ro ­
k u  ogromne zadania. Jak się 
przew idu je , przez nabrzeża por­
tu  w  Szczecinie i  Św inou jściu  
prze jdz ie  w  ciągu 12 miesięcy 
b r. ponad 22 m in  ton tow arów !
Jest to w ie lkość pozwala jąca u - 
trzym ać p rym a t nad B a łtyk iem .

b ie k t  do  u ż y tk u .

Stoczniowcy
przekroczyli

Rubikon
W  trakc ie  czterech m in ionych

R e a liz a c ją  te g o  z a d a n ia  in w e s ty ­
c y jn e g o  z a in te re s o w a n a  je s t  c a la  

' z a ło g a  f a b r y k i ,  od  te g o  b o w ie m  u -  
z a le ż n io n e  je s t  w y k o n a n ie  ro c z n e ­
go  p la n u  p ro d u k c y jn e g o , k tó re g o  
w a rto ś ć  p rz e k ra c z a  1,1 m ld  z ł. D o ­
ty c h c z a s o w e  w y k o n a n ie  p la n u  w s k a ­
z u je  n a  to , że ca łość z a d a ń  z r e a l i -  

S T A T K Ó W , w y b u d o w a -  z o w a n a  z o s ta n ie  p rz e d  te rm in e m .  
tntp«iprv n o rt pracow ał dobrze; n y c h  w  „ W a r s k im ” P ły w a ją  po d  P rz y s tą p io n o  ju ż  ta k ż e  d o  r e a liz a -  
w  ^ to w ie P mtar?a osiąeano zna- “ W
k o m i t e  w y n ik i przeładunkow e, p o ls k ie g o  s to c zn io w c a . A  im ię  t o  w y n o s i 10 m in  z ł. 

b o w i e m  w  ciągu doby p r z e z  na - ^ “ S i T a l o g i ^ . w I r s k S S 1' "  o f “ :  w y d a n i e m  o s ta tn ic h  d n i w  ta -  
brzeża przechodziło średnio HU k r o c z y ła  n ie ja k o  p ró g  n o w o c ze s - b ry c e  b y ło  ro zp o czę c ie  s p ła t  k o m -  
85 tys. ton ładunków . Tempo nośc i. D z ie s ią te g o  k w ie t n ia  b r . z  pensacyjnych d i a „ B e r l ie t a ”  za U -  

prze ładunków  n ie  słabnie, m im o „B^wlkFSrtuSne” “ zhto?niiol c e n c je  n a  a u to b u s y  t e j  f i r m y .  Szeze
Że od la t  p o rt iest terenem w ie l-  W j ec do  p rz e w o z u  c h e m ik a lió w , c iń s k ą  fa b r y k ę  o p u ś c iła  b o w ie m  
k i e j  budowy. W  Szczecinie pow - z b u d o w a n y  d la  N o r w e g i i .  W o d o w a -  ie rw s z a  p a r t ia  w a łó w  n a p ę d o w y c h  
s t a j e  przecież nowoczesna baza J ^ t ę j  j e d n a k , ^ n j s t .  w m l k . m ^ » k -  p ro d u k o w a n y c h  F r a n c j i ,  

prze ładunku drewna „Regaiica m ło d e j p o ls k ie j s to czn i. Je s t r ó w -
k tó ra  zostanie uruchom iona pod n ie ż  w y n ik ie m  k o n s e k w e n tn e j r e a l i -  ,

koniec br. Badzie sic tu  p rze ia - ^ S S * ^ „ ^ 5 Ł eg 5 , V ? £  W l f C C j  k o n s t r u k c j i
dow yw ac średnio rocznie ¿uu k ,gd n 0 W 0 cze sn y . m / s „ b o w  F o r -  
t v s  ton drewna W  pakietach i  tu n e ”  n a le ż y  b e zs p o rn ie  d o  naj- 
ma naletach Także W I I  p ó łro - b a rd z ie j n o w o c ze s n y c h  Jed n o stek  na na paieicu.ii. w  p  ¿ w ie c ie ! W  s to c zn i p o w ia d a  s ię , ze
czu ruszy częściowo now y  ̂re -  w o d o w a n ie  te g o  s ta tk u  b y ło  naj- 
jom węglow y W  Św inoujściu, w ię k s z y m  o s ią g n ię c ie m  „ W a rs k ie g o ”

. ___i ________nH rza s n  z h u d o w a n ia  „ C z u ły m a ” .
i

stalowych 
surówki z Huty

S Z C Z E C IŃ S C Y  h u tn ic y , ' p ra c o w --------  „ • . ___  .  O d  p o c z ą tk u  b r .  z a ło g a  te g o  p rze d
je  baza surowców chemicznych, siPbiorstwa zwodowała 6 i  przeka- -----.—-—  . . - • . _ .
t rw a ją  przygotowania do budo- zała do eksploatacji 2 statki. Do mcy jedynej huty la 
w y  re jonów : prze ładunkow e- *«><=. w  r. trzeba bedzie jeszcze
składowego zbóż i pasz oraz ra ­
dowego. Te dw ie ostatn ie in ­
westycje z lokalizowano na po­
łu dn ie  od obecnych baz, w  re ­
jo n ie  Ognicy.

OCZYWIŚCIE, ró w n o le g le  z b u ­
d o w ą  n o w y c h  r e jo n ó w  p rz e ła d u n ­
k o w y c h  p o w s ta ją  w a ż n e  o b ie k ty  so­
c ja ln e . P o d  k o n ie c  ro k u  o tw o rz y  
p o d w o je  n o w o cze sn a  d u ż a  s to łó w k a  
na „ Ł a s z to w n i” . g d z ie  b ę d z ie  się  
w y d a w a ć  d z ie n n ie  500 o b ia d ó w  1 2.5 
ty ś . p o s iłk ó w  re g e n e ra c y jn y c h . Ju ż

k to c u a  u ą u o ic  oc -----  ' . - , __.
z w o d o w rć  14 je d n o s te k  o ra z  p r z e -  te rm in o w o  r e a liz u ją  s w o je  za d a n ia , 
k a z a ć  r ó ż n y m  a r m a to ro m  15 m a -  P la n  c z te re c h  m ie s ię c y  b ie zą c e Do 
b o w c ó w , d ro b n ic o w c ó w  i  t a n k ó w -  ro k u  z re a liz o w a n o  w  102 p ro c e n -  
c d w  ta c h , w y k o n a n o  ju z  te ż  je d n ą  t r z e ­

c ią  z o b o w ią z a ń  p rz e k a z u ją c  d o d a t­
k o w e  ilo ś c i s u ró w k i,  c e m e n tu  i  k o n ­
s t r u k c j i  s ta lo w y c h .Szybka realizacja 

zobowiązań 
w Papierni

H u ta  zn a n a  d o  n ie d a w n a  w y łą c z ­
n ie  z  p r o d u k c ji  s u ró w k i 1 c e m e n tu ,  
ro z b u d o w u je  s ię . P rz e d  d w o m a  la ­
t y  ro zp o czę to  tu  w y tw a r z a n ie  sy s te ­
m e m  p o lig o n o w y m  k o n s tru k c j i  s ta ­
lo w y c h , p ro d u k o w a n y c h  m  .In . n a  
z a m ó w ie n ie  o d b io rc y  n o rw e s k ie g o . 
D z iś  te n  ro d z a j p r o d u k c ji  ro z ró s ł

tv s  D o s iłk o w  re g e n e ra c y jn y  e n . j u z . T E G O R O C Z N E  Z A D A N IA  s to ją c e  się w  h u c ie  w  n o w y  p o tę ż n y  w y -  
te g o  la ta  d o k e rz y  i  ic h  r o d z in y  o d - p rz e d  za ło gą  S zc ze c iń s k ic h  Z a k ła -  d z ia ł. N a  te re n ie  z a k ła d u  P ® ^ s ta -  

® . . .  __ ___i . . . ._: ___  nA .V.r p^iiiirto rtu rA -P orkiom ioouoh  ca ł i j  —  w v b u d o w a n a  D rzez S O W I
ło ż o n y m  o ś ro d k u  r e k r e a c y jn y m  
C z a rn y c h  Ł ą k a c h .

s zc zeg ó ln ie  n a p ię te . Z  r o k u  n a  r o k  h a la , k t ó r ą .  o b e c n ie  w y p o s a ża  się  
w z ra s ta  p ro d u k c ja  n a s z e j p a p ie rn i w  u rz ą d z e n ia . W  p ie rw s z y c h  d n ia c h  
1 w  b ie ż ą c y m  ro k u  p rz e k ra c z a  ju ż  m a ja  w y d z ia ł p r o d u k c ji  u rz ą d z e ń  

W re s z c ie  —  w a r to  o d n o to w a ć  —  10 p ro c . k r a jo w e j  p r o d u k c ji .  P a -  h u tn ic z y c h  w e jd z ie  do  e k s p lo a ta c ji 
ł e  Z P S  w s p ó ln ie  z  P Ż M  i  Ż e g lu g ą  p ie r n ia  a w a n s o w a ła  w ię c  do  rz ę d u  P la n u je  się  ze w  c ią g u  ro k u  bę- 
S zc ze c iń s k ą  p rz y g o to w u ją  s ię  do n a jw ię k s z y c h  w  P o ls ce  z a k ła d ó w  t e -  d z ie  on  d o s ta rc za ł o k o ło  2 ty s . ton  
e k s p e ry m e n tu !3 Ju ż  w  m a ju , po  ra z  go  ty p u , s ta ła  się p o te n ta te m  w  u rz ą d z e ń  — e le m e n tó w  p ie c ó w  m a r -  
p ie rw s z y  w  h is to r i i  .Z P S , z o s ta n ie  w y tw a r z a n iu  p a p ie ru  g a ze to w e g o ; te n o w s k ic h  i  k o k s o w ru , p ro d u ko -  
ro z ła d o w a n y  n a  re d z ie  5 5 -ty s ię c z n ik  w s z y s tk ie  n ie m a l d z ie n n ik i w y d a -  w a n y c h  m . In . d la  H u ty  Z a w ie r -  
a r m a to ra  szc zec iń s k ie g o  k t ó r y  p r z y -  w a n e  w  k r a ju  d ru k o w a n e  są n a c ie  . H u ty  . .K a to w ic e  i  Z a k ła d o  
p ły n ie  d o  Ś w in o u jś c ia  z ła d u n k ie m  s k o lw iń s k ie j ..g a ze tó w c e ” . ' K o k s o w n ic z y c h  w  Z d z ie s zo w ic a c ł
ru d y . T o w a r  te n  p rz e ła d o w y w a ć  się
b ę d z ie  b e z p o ś re d n io  n a  b a r k i .  I n -  P r a w ie  bez n a k ła d ó w  in w e s ty c y j -
p o w a c ja  ta  je s t m o ż liw a  d z ię k i t e -  n y c h , w  d ro d ze  u s p ra w n ie n ia  p r a -  I  ¿"«*
m u . że  n a p o c z ą tk u  b r .  p o r t  w z b o -  c y  m a s zy n  i  d z ię k i p o d n ie s ie n iu  w y -  V d l C U I C  l i v U  I ^ S ^ d l E  
g a c ił  sie w  d w a  now o cze sn e  d ź w ig i d a jn o ś c i —  p a p ie rn ia  w y p r o d u k u je
p ły w a ją c e .

PŻM stawia 
na flotę

filu^ iA ^ o r s L e i ' l Io d l 'rM > czą tk ir% «rtru  p ro c e n ta c h , w y k o n u ją c  p o n a d  D ian  w a dza w y s p e c ja liz o w a n e  b ry g a d y  
s y s te m a ty c z n ie  r e a liz u ją  z a d a n ia  210 to n  p a p ie ru . N a t w ię c e j  ro b o ty  m a ją  je d n a k  m -

™  le s , « .  je d y n y  d o w ó d  o f ia r -  S r . r a r S S i t  
l ic z a n y  je s t do  c z o łó w k i m o rs k ic h  no sc i p ra c o w n ik ó w  z a k ła d u , s z y b - k o n c z e n io w y c h . N o w e . o b szerne  
p r z e w o ź n ik ó w  w  E u ro p ie  1 s y s te m a - c ie j  b o w ie m  n iż  p la n o w a n o  u d a  się m ie s z k a n ia  m usza o trz y m a ć  d o b ry  
ty c z n ie  u m a c n ia  tę  p o z y c ję . O b e c - u ru c h o m ić  w  z a k ła d z ie  n o w y  w y -  w y s t ró j.  T a k ie  z a ło ż e n ia  p o s ta w io n o  
n ie  p rz e d s ię b io rs tw o  to  e k s p lo a tu je  w  k t ó r y m  p ro d u k o w a n e  b ą -  w  k o m b in a c ie  n a  p o c z ą tk u  re k u .
121 s ta tk ó w  o ła c z n e i nośnośc i p o - d ą  o p a k o w a n ia  te k tu r o w e , tz w . w y -  J a k  do  t e j  p o ry . ch o ć  n ie  b ra k
n a d  2 m in  D W T !  t ła c z a n k i.  T u  z a s łu ż y li  się  g ło w n ie  o b ie k ty w n y c h  t ru d n o ś c i, e f e k t y  są

p ra c o w n ic y  z a k ła d o w e g o  S O W I:  w id o c zn e .
W  ty m  r o k u  P Ż M  s ta w ia  n a  f lo -  k o ń c zą  o n i b u d o w ę  o b ie k tu  d la  n o ­

t ę  b o w ie m  ju ż  w  g ru d n iu  b r  to -  w e g o  w y d z ia łu . W  p ie rw s z y c h  N a  O s ied lu  „ A r k o n s k ie ”  p ie rw s z y
ł ia ź  a r m a to ra  n rz e k ro c z v  2 5 m in  to n  d n ia c h  m a ja  p rz y s tą o i s ię  ju ż  do  b lo k  m ie s z k a ln y  p rz e k a z a n o  ju ż  do
nośnośc i. W  1974 r .  P Ż M  w z b o g a c ił m o n ta ż u  im p o r to w a n y c h  u rzą d ze ń , u ż y tk u . D ru g i b u d y n e k  n o w i loka- 
się  o p ie rw s z y  w ie lk i  z b io r n ik o -  x j- j i -  !- - -  “  rr' ° ' -
w ie c  —  „ K a s p ro w y  W ie r c h ” , k t ó r y  
p o w s ta ł n a  p o c h y ln ia c h  s to eźn i h am  
b u rs k ie j.  K o lo s  o nośnośc i 137 tys .
D W T  z a p o c z ą tk o w a ł c a łą  s e r ię  o - 
g ro m n y c h  ta n k o w c ó w , b o w ie m  w  
n a jb l iż s z y m  czasie  b a n d e ra  P Ż M  po­
w ie w a ć  b ę d z ie  n a  d w ó c h  z b io r n i­
k o w c a c h  o nośności po  145 tys .
D W T . z b u d o w a n y c h  w  J a p o n ii o ra z  
d w ó c h  k o le jn y c h  s ta tk a c h  z s e r ii 
•„K a s p ro w y  W ie rc h ” . O g ó łe m  w  ro ­
k u  b ie ż ą c y m  p rz e d s ię b io rs tw o  to  
p r z e jm ie  d o  e k s p lo a ta c ji  12 je d n o ­
s te k .

b a n d e rą  P o ls k ie j Ż e -

w  b ie ż ą c y m  ro k u . po  ra z  p ie rw s z y  
w  s w o je j h is to r i i .  100 ty s ię c y  to n  N O W E  osied le  m ie s z k a n io w e  — 
p a p ie ru . O g ro m n a  to  ilość. Z a ło g a  „ A r k o ń s k ie ”  — je s t d o p ie ro  u pro- 
z o b o w ią z a ła  się p o n a d to  d o s ta rc z y ć  g u sw ego  ro z w o ju . P ię k n e  je g o  d o - 
p o n a d  p la n  300 to n  p a p ie ru . Z a d a -  ło ż e n ie , p r z y  u l.  S zo p e na , s tw a rz a  
n ie  to  m ia ło  b y ć  ro z ło żo n e  n a c a ły  d o d a tk o w y  w a lo r  d la  n o w y c h  bło- 
r o k . a le  p rze d  Ś w ię te m  M a jo w y m  k ó w  m ie s z k a ln y c h . Je s t to  n a jw ię k -  
p ra c o w n ic y  p a p ie r n i ra z  je szc ze d o -  szy p o lig o n  b u d o w la n y  K o m b in a tu  
w ie d l i ,  że m o żn a  n a  n ic h  lic z y ć , B u d o w n ic tw a  O g ó ln e g o  n r  1. Seg- 
i  d z ię k i w y tę ż o n e j p ra c y  z re a liz o -  m e n ty  b u d o w la n e  d o c ie ra ją  tu  pro- 
w a li  ju ż  s w o je  z o b o w ią z a n ie  w  70 sto  z fa b r y k  d o m ó w . M o n ta ż  p ro

Ostatnie godziny montażu hotelu „Neptun’

Brygady Bryły i Talewskiego
dotrzymały słowa
J

t y  prow adziliśm y non stop. P ię ­
t r a  „w yc iąga ły ”  się ja k  dorasta 
ją cy  m łodzieniec. Trzeba dodać, 
że w  te j budowie poważnie za­
angażowały się załogi z fa b ry k i 
dom ów „Północ” . D zięki temu, 

ESTEŚM Y na jedenastej m e lod y jnym  tonem  nuci m łody choć b y ły  drobne przestoję, o 
' iłopak w  krac iaste j koszuli. '$rzym yw aliśm y ry tm ’

się hote lu  „N ep tun ”  w  D opisuje im  hum or, są pe łn i t rzebne pre fabrykaty.

Pierwszy szczeciński
„...N ie jesteście na obcej zie-

1 9 S U V  —  S  m i* lecz u siebie* w  Polsce, w
Szczecinie, w  sto licy szczeciń- 

P  «Htó M  "" s k ie j ziem i. Dziś dzień P ie rw -

m  szego M aja , ale m y go św ięto-
*  ~ wać będziemy w  in n y  sposób.

U czc ijm y żołnierzy, bez k tó rych  
TR U D N O  U W IER ZYĆ , że m  K j u j r u  wysilU u ,  k rw i dziś by nas tu

inz. Franciszek Jam rozy o b o zo w a ć  za c z ą ł p r a w d z iw y  „ c y g a ń -  nie było  —  i  weźm y się od razu 
p rzekroczył sześćdziesiątkę, s k i”  ta b o r  rę c z n y c h  w ó z k ó w  it p .  robo ty w  ten dzień św iąte- 
Ten s z c z u p ły  mężczyzna o czny. N iech Szczeoln będzie na-
siw o-czarne j brodzie wciąż k ie g 0 , o k a z a ły  się za  m a łe  d la  t a k  szą o jczyzną!*
zachował ruch liw ość i  za- l ic z n e j g ru p y . In ż y n ie r  J a m ro ż y  z a -  R O Z P O C Z Ę Ł O  S IĘ  s p rz ą ta n ie  g m a

_  N IE C H  pan pow ie -  pyta  W T K i

c z c s t n ik ó w  1-M a jo w e j m an ife - cz^ e U by^o r | w nayt ł^  w ię e ^ ło ń c e  r e -  p u łk o w n ik o w i F ie d o to w o w i. a z a -  
stacji W  Szczecinie? Sledzę-Z U- gJJowaki r y t m  d n ia . O b o z u ją c a  w  ra z e m  o ^ ż y c z e n ie  ^ o d ^

waga wszystkie pub lika c je  na U rz ę d z ie  W o je w ó d z k im  g ru p a  osób. t r a n s p o r to w y c h  °  p
u s i ło w a ła  w p ra w d z ie  —  w ła s n y m  z y w o o s c 1- w te d v  m ło d y
p rz e m y s łe m  -  o ś w ie t lić  p o k o je  o -  _

t®mat. przemyślan — oświetlić 'J~ -------.
TEN pierw-szy —  1 M aj w  B a n ta m i. K a g a n k a m i it p ,  ale wszyst- “ i !̂  koń W  r r a i i e i -

Szczecinie _____1_____■'__ : " " u  k o  n a d a re m n o . N a s tę p n e g o  d n ia . b e z p ie c z e ń s tw ie  jsonu ty . i

inż. Jamrożego
p u n k tu a ln ie  o g o d z in ie  9 ra n o  rew - s z ę *  ja m r o z y  — a —

zachowa! Saczcio Sic zebranie pierwszomaj^ aca W *  g r o f r £ .  W  ^ s c . e  w .e lu  

przede wszystlam  swą suro - we. R Y C E R SK IE J _  K & m d T o  5« k i lo S ó w  d a le j
WOSĆ l  ko lo ry t. Surow e b y ły  bo- —  W  S A L I  g r z m ia ły  d z ia ła , w c ią ż  b ro n ił  się
wiem w a ru n k i otaczające 19- opowiada inż. Jam roży —  p a - B e r l in , a w o jn a  t rw a ć  m ia ła  jeszcze  
osobową grupę pierw szych m ie - now a! duży tłok . B y ło  nas oko - p?e“ w-
szkańców Szczecina, k tó ra  3 0  ło 1 7 0 . Wszyscy stali, bo b ra k o - szo m aj 0 w y C h  w  S zc zec in ie  29 (w  
kw ie tn ia  dotarła  do gm achu w ało  krzeseł i  ław e k . Nad ca- t y m  ro k u  o b e jr z ę  3«) p o c z y n a ją c  
Urzędu W ojewódzkiego. N a j-  !ym  pomieszczeniem dom inowa! rod'»“ . “
p ie rw  — natychm iast po p rz y -  gigantycznej w ie lkośc i p o rtre t J e d n 0 śCi  N a ro d o w e j.  J e d n a k  w  p a -  
jeździe —  za insta low ali swoje Bism arcka. Jego dolna rama u - m ię c i n a jb a r d z ie j  u t k w iła  m i ta  
rzeczy na w ysokim  parterze w mieszczona by ła  około 20 cm od 2 „ 1 ' “ m
poko ju  opatrzonym  num erem  podłogi, górna zaś — pod sa- Pewno d i ate g o , że teg o  w ła ś n ie  
33. Później ruszv li na penetra- m ym  sufitem . W łasnym i s iłam i d n ia  ro z p o c z ę ła  się o d b u d o w a  S zcze- 

. . .  . • . . .  — ~ w« „ tr , j  « • „ ci na.  A  b y ło  to  za d a n ie , kt^
w a r to  p o ś w ię c ić  w s zy s tk ie  s iły .

cję o lbrzym iego ’ gmaszyska." W  nie m ogliśm y go stąd usunąć, cina. A bylo to _.ądanie^ któremu 
jednym  z poko i pierwszego p ię - I  w tedy ktoś, n ie pam ię tam  już

i jO  1  E jO ll l  X lic i JU U C iia J lb J   ̂ _ CIIUC Kf J lJ  U l t/UUC b-* z Z- C-.- irto J c ,
kondygnac ji budującego chłopak w  krac iaste j koszuli. trz y  m yw a liśm y ry tm iczn ie  po­
ślę hote lu  „N ep tun ”  w  D opisuje im  hum or, są pe łn i t rzebne pre fabryka ty, 

przyszłym  centrum  hand low o- zapału i  p racu ją  bez p rzerw y. Tak więc w  ciągu 60 dn i nad 
usługow ym . W idok z te j w yso- Godzą się ty lko  na zrobienie w ysoką częścią gastronomieżno- 
kości jes t fascynujący. Jak na „fa m ilijn e g o ”  zdjęcia. recepcyjną, zm ontowano 9 kon
d łon i z jedne j strony Zam ek —  K IE D Y  w  końcu lu tego br. dygnacji hotelowych.
Książąt Pom orskich, od pó łno- brygada M ieczysława T a lew - d z iś , 30* k w S a  1975 roku a 
cy zaś rozciągają się hen, da- skiego z Pankiem , Śm iglem , g w iz in a c h  połuc^fciwych w  d y re k -  
leko nowe osiedla .m ieszkanie- M iszta lem  i Grzywaczem pod-
we. Na strop ie  te j kondygnacji ję ła  zobowiązanie, że do końca go i  C z  B r y ły  ^ a e i d u j ą  o z a k o ń -  
pracu ją  brygady zbro ja rzy i kw ie tn ia  zm ontuje 9 kondygna- c z e n iu  reaiizaciWwojego z o b o w ią -  
m ontażystów Robota pa li im  się e ji m ieszkalnych h o te lu ^ n ie b y -  JM™v b̂ k  “ "S ie c h o S i
w  rękach. Tak je s t dziś, tak  łem  tego tak pew ny m ów i ,,s w o je g o ” b u d y n k u , z a  ro k
było  wczoraj. k ie ro w n ik  budow y inż. A n drze j b u d y n e k  h o te lu  „ N e p tu n ”  z m ie n i

w  RRYI A  W  sze- Kosewski — W kró tce  do n ich się jeszcze b a rd z ie j. O trz y m a -  ju ż  U Z L bŁ A W  d K i ł a  je s i „sze h .j s c w 3a i , _ . p ię k n e  e le w a c je , w y s t r ó j  o to c ze n ia ,
fem ”  ośmioosobowej brygady, przyłączyła się brygada m om a- A w lecłe pr^yg^iego roku p r z y j -  
Razem z n im  pracu ją  dziś na żystów Czesława B ry ły . Robo- m ie  p ie rw s z y c h  gości, 
ranne j zm ianie K . C ie rn ik , M.

tra  n a tra fi li na... zastaw iony bo- kto, n a lep ił na tw arzy żelaznego 
ga-to stół. kanclerza w ie lk iego, białego

orła  na czerwonym  tle. Od ra -
- . . zu poczuliśm y się pew

p o n ie w ie ra ła  się  p o rzu c o n a  b ro n , .  . .  __,  „ ____  ,___
m u n d u ry , ja k ie ś  p a p ie ry  i p ie rz e , m ó w i ł  pro f. Zarem ba.
P ie rw s z ą  ic h  c zy n n o ś c ią  b y ło  u su ­
n ię c ie  b ia łe j  p ła c h ty  u m ie s zc zo n e j 
n a  w ie ż y c z c e  o b s e rw a c y jn e j n a  z n a k  
k a p it u la c j i  i  z a s tą p ie n ie  j e j  b ia ło -  
c z e rw o n ą  f la g ą . „ I  w te d y  —  w s p o ­
m in a  in ż . J a m ro ż y  —  s ta ł się cud .
M ilc z ą c e  d o tą d  r u in y  i  zg lis zc za  o -  
ż y ły . Z e w s zą d , ze  w s z y s tk ic h  z a ­
k a m a r k ó w  m ia s ta  p o ja w ia ć  się z a ­
c z ę li P o la c y . J e d n i w  p rz e d w o je n ­
n y c h  m u n d u ra c h  w o js k o w y c h , in n i  
w  p a s ia k a c h , je szc ze in n i  w  z b y t  
d u ż y c h , s k o m p le to w a n y c h  posp iesz­
n ie  c y w iln y c h  u b ra n ia c h ” .

Rozm awiał: J .T IM E N

■ C y t a t  z a c z e rp n ię ty k s ią ż k i

szc ze c iń s k i ro k  1945” (W y d a w n ic tw o  
P o z n a ń s k ie  1970).

A lfo n s  M o c z y ń s k i, P o la k  u ro d z o ­
n y  w  S zc ze c in ie , k t ó r y  p rz e z  k i lk a  
o s ta tn ic h , m ie s ię c y  w o jn y  m u s ia ł u -  
k r y w a ć  się p rz e d  ges ta p o , p rz y s tą ­
p ił' do r e je s tr a c j i  p ie rw s z y c h  m ie s z ­
k a ń c ó w  m ia s ta . G d y  lic z b a  n a z w is k  
p rz e k ro c z y ła  150, t r z e b a  b y ło  z a ­
tro s zc zy ć  się o w y ż y w ie n ie . Z  m a ­
g a z y n ó w  p rz y  u l. D u b o is  i '  p o b lis ­
k ic h  m ie s z k a ń  śc ią g n ię to  zap a sy :

KURIER KULTURALNY
R E G IO N  —  P R A C A  —  L U D Z IE . . . do k o n k u rs u  p rz y s tą p iło  100 osób, 

n a d s y ła ją c  p o n a d  1 000 p ra c  w  ró ż -  
. . . T A K Ą  N A Z W Ę  n o s ił k o n k u rs  n y c h  d y s c y p lin a c h  p la s ty c z n y c h , t a ­

n a  p la s ty c z n ą  tw ó rc z o ś ć  a m a to rs k ą , k ic h , ja k  m a la rs tw o , rz e ź b a , g r a f i -  
ro z p is a n y  d la  u c zc ze n ia  30 -lec ia  w y -  k a , tk a c tw o , k o w a ls tw o  a r ty s ty c z -  
z w o le n ia  S zc ze c in a  p rz e z  W R Z Z , n e  i  p a m ią tk a rs tw o . K o m is ja  k o n -  
W D K  i  W y d z ia ł K u l t u r y  i  S z tu k i k u rs o w a  p rz y z n a ła  n a g ro d y  a u to -  
U rz ę d u  W o je w ó d z k ie g o . W  u b ie g ły  ro m  n a jle p s z y c h  p ra c  za  a k ty w n o ś ć  
p ią te k  25 b m . w  Z a m k u  K s ią ż ą t  a r ty s ty c z n ą  i  sp o łe czn ą , zw ła s zc za  
P o m o rs k ic h  o d b y ło  się  -o tw a rc ie  p o - za  u p o w s z e c h n ia n ie  p la s ty c z n e j 
k o n k u rs o w e j w y s ta w y  a m a to ró w  i  tw ó rc z o ś c i re g io n a ln e j w  P G R -a c h  i 
t w ó r c ó w  lu d o w y c h  w o je w ó d z tw a  G m in n y c h  O ś ro d k a c h  K u l t u r y  —  w  
szc ze c iń s k ie g o , p o łą c zo n e  ze  z ja z -  s u m ie  33 osobom . D o d ać  w y p a d a ,  
d e m  u c z e s tn ik ó w  k o n k u rs u . O g ó łe m  że za  w y b itn e  o s iąg n ię c ia  w  p ra c y  

in s tr u k to r s k ie j z  d z ie ć m i i  m ło d z ie -

Sen, K . Drag, A . Rosiński, M. 
Rudziński, Z. Sadura i  m ajs ter 
budowy E. G rządkow ski. N ie
m ają czasu na długie rozm owy - 
z dziennikarzem . Muszą jeszcze 
zmontować k ilk a  poprzecznych 
ścian nośnych, um ocnić strop, 
by w raz z brygadą M ieczysława 
Talewskiego zą k ilk a  godzin za­
m eldować o w ykonan iu  swojego 
zobowiązania.

—  P R A C U J E C IE  T U  ju ż  d w a  m ie ­
s iące. N a w e t  w  n o c y  w id a ć  ja k  r e ­
f le k to r y  o ś w ie t la ją  w a m  s ta n o w is k a  
p ra c y . A  k ie d y  b y w a c ie  w  d ^ m u?  
—  rz u c a m y  p y ta n ie  do c a łe j b r y ­
g a d y .

— N IE K T Ó R Z Y  zapom nieli 
swoich adresów — odpowiada 
ktoś żartob liw ie .

—. Czesiek zapom niał nawet 
ja k  w yg ląda żona — dodaje in ­
ny.

— Odpoczniemy po swej p ra ­
cy w  ojczyste j zagrodzie —

em

- Zdania z partyjnego życiorysu
c z ł o w ie k a , Wpisany do „Księgi Zasłużonych”
który siedzi 
za b iurkiem  
kierownika 
wydzia łu 
KW PZPR 
Szczecinie, za 
mknąć moż­
na w jednym
zdan iu : „C a - PRZEDWOJENNEGO K O M U N I- gryfińskim , gdzie obejmuj'e gospo- 
łe  życie z par STĘ, Jana G rodzińskiego, losy darstwo rolne. Jest tu jednym  z 
t iq ' \  A nie wojny rzuciły daleko w 'g łq b  N ie - pierwszych osadników, 
było to  życie mieć, aż pod holenderską g ra n i-
ubogie  w fak  cę. Do Berlipa w io d ło  6 0 0  k ilo - „  w s t ę p u j e  d o  p p r  i  o rg a n iz u je  
. . .  . .  . . . . .  . n a  w s i g ru p ę  p a r t y jn ą .  J a k o  w ó jt
ty I zdarzę- metrów drog i przebytej pieszo, na i Sp „ ,e c z n y  m ie rn ic z y  m a  p e łn e  r e -  

nia. Te słowa, choć prawdziwe, nie czele grupy jeńców  wojennych, ce p ra c y . W y m ie rz a  z ie m ię , p r z y -  
mogq zatem oddać ca!e j złożo- którzy pragnęli ̂ pow róc ić  d o  kra- znaJe g o s p o d a rs tw a , o rg a n iz u je  p o -  

.  . ,  , , . , | . r i  • ‘ f l i  i m oc s ą s ie d zk ą . W  r e jo n ie  t y m  o sie-ncsci lu d z k ic h  losow ani ogromu ju . D opiero  n a ^ rz e ło m ie  czerwca d la li  się b o w ie m  b e z ro ln i, k tó rz y  
o d p o w ie d z ia ln o ś c i ja ka  obciąża i lipca  1945 d o q e r a  w ięc G ro- n ie  m ie l i  w ła s n e g o  in w e n ta rz a ,  
człowieka z leg itym acją  party jną  d ż iń s k i d o ' Szczecina* i otrzymuje B r a k n ie  k r ó w  : —  •*« —
w kieszeni. skierowanie do Bani, w  pow iecie

co  w a ż n ie js z e  —

to r z y  zas ie d lą  ju ż  w  p o ło w ie  m a ja  
b r . N a jw ię k s z e  n a s ile n ie  p ra c  z w ią ­
z a n y c h  z  p rz e k a z y w a n ie m  n o w y c h  
m ie s z k a ń  p rz y p a d n ie  n a  d ru g a  p o ­
ło w ę  ro k u . Ł ą c z n ie  do  lis to p a d a  b r .,  
z g o d n ie  z p r z y ję t y m i z o b o w ią z a n ia ­
m i K B O -1 . p rz e k a z a n y c h  zostan ie  
tu  p o n a d  2 tys . iz b  m ie s z k a ln y c h . 
Je st to  p o n a d  50 p ro c . z a d a ń  ro c z ­
n y c h  te g o  k o m b in a tu , k t ó r y  b u d u je  
ta k ż e  O s ied le  „ G o n ty n y ”  i  „ K lo n o -  
w ic a ” . W y n ik i  I  k w a r t a łu  b r .  p o - 

F A B R Y K A  M e c h a n iz m ó w  S a m o -  z w a la ją  o p ty m is ty c z n ie  p a trz e ć  na  
c h o d o w y c h  „ P o lm o ”  je s t — ja k  c a ły  te g o ro c zn y  p ro g ra m  te g o  k o m -  
w ia d o m o  —  k r a jo w y m  m o n o p o lis tą  b in a t u .  D u ż y m  s u k ce se m  są ta k ż e

„Polmo” — zakład 
coraz większy 
i potężniejszy

R O D ZIN N E zdjęcie brygady Czesława B ry ły . Ich koledzy z brygady M ieczysława Ta lew ­
skiego, k iedy  ro b iliśm y  te zdjęcia, odpoczywali _w domu, by przyjść na nocną_zmianę z 29 
na 30 kw ie tn ia  br. Fo to : Zb. Jodkowski

k o n i. A  z ie m ia  c ze k a  n a  rę c e , k t ó ­
re  z b io rą  p lo n  i u p ra w ią  ją  p o n o w ­
n ie . P ie rw s z e  ż n iw a  p rz e p ro w a d z a ­
n e sa w ię c  w s p ó ln ie  a z ia rn o  d z ie li  
■iię d o p ie ro  po je g o  w y m ló c e n iu .
P o m a g a ją  ż o łn ie rz e  ra d z ie c c y  i p o i-  N a ip 5 e rw  je s t  k ie ro w n ik ie m  gospo-

— J A N  G R O .D Z IN S K I o rg a n iz u je  SrRtV̂ 'rnliSnwio 7  r3tU
je d n o c ze ś n ie , p ie rw s z ą  w  c a ły m  w o -  ^
ie w ó d z tw ie , s p ó łd z ie ln ie  „S a n u m o - d y r e k to r e m  W o je w ó d z k ie g o  Z  je d n o  
m o c C h ło p s k a ” . R o z d z ie la  n a  s k r v o -  £,z e n ia  P G R - R ó w n o c ze ś n ie  k o ń c zy  
tv  d łu ż n e  k o n ie  i k r o w v  s n rze d a - Z a ° c z n e T e c h n ik u m  R o ln ic z e , 
ie  na"“ L  7  a r . V k u . 7 V & w c f e .  W k r t t c e  p o te m  w ra c a  do  a p a ra t , .
I  m u s i rz ą d z ić  tą  p la c ó w k ą  s p ra - s e k r e ta rz  K P
w ie d liw ie . s k o ro  ju ż  w k ró tc e  k o -  P Z p R  w  C h o szczn ie , 
m ó rk a  P P R  w  B a n ia c h  l ic z y  po n ad  
150 osób. Z o s ta je  s e k r e ta rz e m  g m ir i-  — T O  B Y Ł O  m ia s to  z a n ie d b a n e  
n y m  i c z ło n k ie m  E g z e k u ty w y  K P  od la t  —  w s p o m in a  s w ó j p rz y ja z d  
w  G r y f in ie .  P o dczas r e fo r m y  a d m i-  J a n  G ro d z iń s k i. —  P o w o je n n e  r u -  
n is tr a e j i  p a ń s tw o w e j w  r o k u  1947 »ny p o ra s ta ły  c h w a s te m . N a  k ie p -  
zo s ta je  p rz e w o d n ic z ą c y m  G R N  w  s k ic h  g ru n ta c h  V  i  V I  k la s y  n ie  
B a n ia c h  o ra z  r a d n y m  W R N  p ie r w -  c h c ia ły  się ro d z ić  p sze n ica  i  b u r a k i,  
s ze j k a d e n c ji .  P ra c ę  tę  łą c z y  z p re -  P ra c o w a łe m  ta m  12 la t .  P o zo s ta w i-  
ze s o w a n : em  p o w ia to w e m u  w ó w -  łe m  k a w a ł s w o je g o  ż y c ia  i  serca  
czas z w ią z k o w i g m in n y c h  sp ó ł- n ie  lic z ą c  g o d z in  sp ę d za n y c h  w  te- 
d z :e ln i „ S a m o p o m o c  C h ło p s k a ” . P o  re n ie  i  za  b iu r k ie m . M ia s to  n a b rą -  
K o n g re s ie  Z je d n o c z e n io w y m  P a r t i i ,  ł °  ja k o  ta k ie g o  w y g lą d u , c h o ć  p la n  
J a n  G ro d z m s k i ro zp o c zy n a  o ra c e  i eS °  o d b u d o w y  a ż  c z te ro k ro tn ie  
w  a p a ra c ie . Z o s ta je  I  s e k re ta rz e m  t rz e b a  b y ło  z a tw ie rd z a ć  w  W a rs z a -  
K P  w  S ta r g a rd z ;e . k o ń c z y  C e n - w ie . Ś re d n ia  p lo n ó w  4 zb ó ż  o sią- 
t r a łn ą  S z k o łę  P a r t y jn ą  i w ra c a  n a  g n ę ła  n ie n o to w a n y  w  h is to r i i  tego  
Z ie m ię  S zc ze c iń s k ą  do G r y f ic .  C z a - re g io n u  p o z io m  28 q z  h a . T o te ż  te n  
sy sa t ru d n e . W y b u c h a  tz w . s p ra w a  w ła ś n ie  o k re s  w  s w o im  ż y c iu  u -  
« r y f i r k a .  w a ż a m  za  n a jb a r d z ie j  o w o c n y .

—  T O  D L A  M N I E  b o les n e w s p o m ­
n ie n ia  i  n ie  chce do  n ic h  w ra c a ć  — W  U Z A S A D N IE N I U  W P IS U  n a z -  
o o w ie  po  la ta c h  r e p o r te r o w i to w . w is k a  to w . J a n a  G ro d z iń s k ie g o  do  
G ro d z iń s k i. — N ie  m ia łe m  je d n a k  K s ię g i Z a s łu ż o n y c h  d la  w o je w ó d z -  
a n i p rz e z  c h w ilę  m o m e n tu  z a ła m a -  t w a .  c z y ta m y :  w  u z n a n iu  w y b i t -  
n ia . Z a w s ze  c z u łe m  się  k o m u n is tą , n y c h  z a s łu g  w  o d b u d o w ie  i  zagos-

T O  J E S T  d ru g ie  z d a n ie  z p a r t y i -  p o d a ro w a n iu  Z ie m i C h o s zc ze n s k ie j. 
n ee o  ż y c io ry s u  to w a rz y s z a  G ro d z iń -  I  o to  n a s tę p n e , ch o ć  n a  p e w n o  n ie  
sk ie g o . W  c ię ż k ic h  d la  s ie b ie  c h w i-  o s ta tn ie , z d a n ie  z  p a r ty jn e g o  ż y ­
ła c h  ro zp o c zy n a  p ra c ę  w  P G R -a c h . c io ry s u . (J T )

żą  w y r ó ż n ie n ia  o tr z y m a li:  B e rn a ­
d e t ta  W O Z N I A K  i  R e g in a  S A W IC ­
K A  z  M ię d z y z a k ła d o w e g o  D o m u  
K u l t u r y  „ S ło w ia n in ”  w  S zc ze c in ie , 
S ta n is ła w  S z u lc , k ie r u ją c y  p ra c o w ­
n ią  r z e ź b ia rę k ą  w  M D K  w  G o le n io ­
w ie  i  A n to n i K A R W O W S K I (M ło ­
d z ie żo w e  K o ło  P la s ty c z n e  p r z y  L O  
w  R e s k u ). R a d z im y  w y b ra ć  się  oso­
b iś c ie  n a  p ię k n ą  w y s ta w ę  d o ro b k u  
s z tu k i naszego  re g io n u , k tó r ą  z a ­
w d z ię c z a m y  tw ó rc o m  n ie p r o fe s jo ­
n a ln y m , a k t ó r z y  d z ię k i t a le n to w i  
i  p ra c o w ito ś c i s p ra w il i ,  że  nasze  
w o je w ó d z tw o  n a le ż y  o s ta tn io  do  
n a jp r ę ż n ie js z y c h  o ś ro d k ó w  t e j  t w ó r  
czości w  k r a ju .

W  G R Y F IC A C H .. .

. . .o d b y ł s ię  I V  W o je w ó d z k i P rz e  
g lą d  F o r te p ia n o w y  S p o łe c zn y c h  
O g n is k  M u z y c z n y c h , k t ó r y  s ta ł na  
w y s o k im  p o z io m ie  w y k o n a w s tw a . 
D o  p rz e g lą d u  p rz y s tą p iło  61 so li­
s tó w  i  15 ze s p o łó w . J u ry  n a  p ie r w ­
sze m ie js c a  z a k w a lif ik o w a ło :  A n n ę  
R U S Ż E L A K  i  E lż b ie tę  D R Z E W I t t -  
S K Ą  o ra z  M a r io lę  M A T Y J A S  z  G r y  
f ic .  W  g rze  zes p o ło w e j n a jle p s z y m  
p o d w ó jn y m  d u e te m  p o c h w a lić  się  
m o że  o g n is k o  z  G o le n io w a  w  s k ła ­
d z ie :  S y lw ia  W Ę G O R S K A , G ra ż y n a  
G IE R U T , A n n a  i  S ła w o m ir  N O S A -  
L O W IE .  N a le ż y  dodać, że  w ś ró d  29 
osób w y ró ż n io n y c h  z n a la z ło  s ię  aż  
10 u c z n ió w  z  G r y f ic .

Im p re z ą  to w a rz y s z ą c ą  b y ły  m . in . 
re c ita le  fo r te p ia n o w e  zn an e g o  p ia ­
n is ty , la u re a ta  M ię d z y n a ro d o w e g o  
K o n k u rs u  C h o p in o w s k ie g o  d o ce n ta  
W y ż s z e j S z k o ły  M u z y c z n e j w e  
W r o c ła w iu  W ł.  O B ID O W IC Z A  o ra z  
Z b . F A R Y N IA R Z A ,  a b s o lw e n ta  te j  
że  u c z e ln i, k t ó r y  p o c z ą tk i w y k s z ta ł  
c e n ią  z d o b y w a ł w  szk o le  m u z y c z ­
n e j I I  s to p n ia  w  S zc zec in ie . D o d a ć  
w y p a d a , że  o rg a n iz a c ja  p rz e g lą d u  
fo r te p ia n o w e g o  b y ła  z n a k o m ita , —  
z a w d z ię c z a ć  n a le ż y  d z ia ła c zo m  
T R O A , G r y f ic k ie g o  T o w a r z y s tw a  
K u ltu r a ln e g o , P D K  i g ro n u  ro d z i­
c ie ls k ie m u  z  G r y f ic .

. . .w  D ą b iu  o d b y ł się V  P rz e g lą d  
A m a to rs k ic h  Z es p o łó w  A r ty s ty c z ­
n y c h , w  k t ó r y m  u c z e s tn ic z y ły  
p rz e d s ta w ic ie ls tw a  z K lu b u  F a b ry c z  
n eg o  „ W is k o r d ” , D z ie ln ic o w e g o  
D o m u  K u l t u r y  w  D ą b iu , Z es p o łu  
S z k ó ł R o ln ic z y c h  w  D ą b iu , f i l i i  
D D K  w  K lę s k o w ie , K lu b u  M ło d z ie ­
żo w e g o  „ M r o w is k o ” . W  p ro g ra m ie  
p rz e g lą d u  w y s tę p o w a ły  ze s p o ły  ż y ­
w e g o  s ło w a  i  ta n e c zn e , a  ta k ż e  in -  
s tru m e n ta ln o -w o k a ln e  o ra z  d z ie c ię ­
c y  te a t r z y k  p o e z ji . T rz e b a  z u z n a ­
n ie m  o d n ieś ć  się do ró ż n o ro d n y c h  
g a tu n k ó w  a m a to rs k ie j tw ó rc zo ś c i, 
u p r a w ia n e j p rz e z  m ło d z ie żo w e  z e ­
s p o ły  a r ty s ty c z n e  n a p e r y fe r ia c h  
S zc ze c in a . (U p .)

J a m e s  HiltOh

T y t u ł  o r y g in a łu :  „ W a s  i t  M u rd e r? ”  
P r z e k ła d :  Iz a b e la  D ą m b s k a
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Wszyscy bardzo go ża łow aliśm y i  bardzo w spó ł­
czuliśm y , tak  że chętnie poszliśm y m u na rękę nawet kosz­
tem  z łam ania przepisu regulam inu.

— Rozumiem  — przyzna ł R eve ll — A  skutek b y ł tak i, 
że posiadał w łasny, oddzielny pokó j i  z tego względu n ik t  
n ie m ógł w iedzieć dokładnie k iedy  k ła d ł się spać.

— Chyba tak. Zarów no ja , ja k  i  E llin g to n  p rzym kn ę li­
byśm y oko na drobne w ykroczen ia przeciw ko regu lam ino­
w i, naw et gdyby doszły one do naszych uszu,

— Oczywiście, a teraz prze jdźm y do basenu. Jak  to się 
stało, że został opróżniony?

— Basen by ł czyszczony, a raczej była  w  n im  spuszczo­
na woda, ja ko  s tud ium  przygotowawcze do czyszczenia.

— Czy to  n ie  dziwne, że M arsha ll ja ko  porządkowy n ic
0 tym  nie w iedział?

—  Powiem  szczerze, że nie zd z iw iłbym  się, gdyby nie  
wiedzia ł, gdyż zarządzenia spuszczenia w ody i  oczyszczenia 
basenu podjęte zostały raczej w  osta tn ie j ch w ili.

—  Tak? ,
•— I  muszę szczerze przyznać, że o ile  można to okreś­

lić  ja ko  karygodne, ja  ponoszę za to  odpowiedzialność. W y­
dałem  zarządzenie w  te j spraw ie około szóstej po obiedzie
1 W ilson został, żeby tego dopilnować. Pow inno się to  stać 
wcześniej, ale w  pośpiechu i  zamęcie przygotowań do D n ia  
O ratora nie pom yśla łem  o tym  i  dopiero E lling ton  p rzy­
pom nia ł m i po po łudn iu  o basenie.

— I  M arsha ll n ie został o tym  poinform ow any?
— W  każdym  razie nie przeze mnie. G dybym  m ia ł oka­

zję w idzieć go, by łbym  o tym  wspom niał, podobnie ja kb y  
to  z ro b ił W ilson czy E lling ton . A le  w łaściw ie  nie było to 
n iczy im  obow iązkiem  żeby go o tym  specjalnie zaw iada­
m iać. Rozumie pan co m am  na m yśli?
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— Gdzie m ógł się on znajdow ać m iędzy godziną szóstą 
a zm rokiem ?

— Zaraz... zaraz, n iech sobie przypomnę. Od szóstej do 
w p ó ł do siódm ej m usia ła być kaplica. Potem, mam wraże­
nie, że dozorował m łodszych w ychowanków, przy odrabia­
n iu  le kc ji. Od godziny ósmej przebyw ał prawdopodobnie 
w  swoim  poko ju  s łużbow ym  w  gm achu szkolnym, chociaż 
oczyw iście m usia ł pójść na górę do sw o je j syp ia ln i żeby 
się przebrać.

— Czy m ia ł na sobie kostium  kąpielowy?
— Tak. A  pan to fle  i  płaszcz kąp ie low y leżały p rzy base­

n ie  — pouńedzia ł Roseveare, po czym doda ł: — O dpow ie­
działem  panu na wszelkie pytan ia  i  nadal będę chętnie od­
pow iadał, ale n ie  w idzę w łaśc iw ie  żadnych wątp liw ości, 
je że li chodzi o to, co zaszło.

Revell spo jrza ł na dyrekto ra  z nagle rozbudzonym  za in­
teresowaniem.

— W  ta k im  razie w idzę, że pan n ie życzy sobie żebym  
za ją ł się tą sprawą, ta k  ja k  m ia łem  się zająć poprzednią! 
—  w ykrzykną ł.

— Ależ n ic  podobnego! Niechże się pan ją  ja k  na jba r­
dz ie j za jm uje, a ja  udzielę panu w sze lk ie j m oż liw e j pomo­
cy. O bydwa te tragiczne w yp adk i stanow ią zdum iewający 
zbieg okoliczności i  n iesłychanie szkodzą repu tac ji naszej 
szkoły. Muszę jednak wyznać, że na podstawie s in iejących  
okoliczności — n ie  mogę m ieć praw ie  żadnych w ą tp liw oś­
c i co do przyczyny śm ierc i nieszczęsnego W ilbraham a... Do­
dam, że rozpraw a ma się odbyć po jutrze  — może zechce 
pian być na n ie j obecny? Oh i  jeszcze jedno  — jasne, że 
pan zostanie dz is ia j na noc. N ie mogę panu pozw olić odje­
chać przed naszym świętem  O ra to ra ! Chociaż Bóg m i świud-
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kiem , że nie mogło ono wypaść w  bardzie j trud nym  m o­
mencie...

Burza rozszalała się na dobre k iedy Revell wyszedł z do­
m u Roseveare. Jednym  Skokiem przebył tra w n ik  dzielący 
go od gm achu szkolnego, ale i  tak  mocno przem ókł. Nie 
m ógł się jeszcze otrząsnąć ze zdziw ienia, w ja k ie  w p ra w i­
ła  go rozm owa z dyrektorem . Zastanaw ia ł się co, u diabła, 
mógł, czy też pow in ien  teraz zrobić. Pod p rzyk ryw ką  up rze j­
mości i  grzeczności w  zachowaniu dyrektora  wyczuwało  
się pew ien chłód. Zadziw iające, że człowiek, k tó ry  by ł tak  
roztrzęsiony po p ierw szym  wypadku trag icznym , nie mógł 
znaleźć n ic  w ięcej na określenie drugiego ja k : „n iezw yk le  
trag iczny zbieg okoliczności” . Dziwne... zaiste bardzo dz iw ­
ne... Za oknam i gm achu szkolnego odróżnia ł przez s trug i 
padającego deszczu ukryw a jących  się przed burzą w  paw ilo  
nie k r ike to w ym  wychoroanków. Nagła, oślepiająca błyskawica  
rozdarła niebo od krańca do krańca. Ależ to było b lisko ! — 
pom yśla ł. Revell czuł, że m usi coś zrobić, odw iedzić kogoś, 
porozm awiać z kim ś o czymś, ale nie w iedzia ł dokładnie  
z k im  i  o czym... Przyszedł m u na m yśl Lam bourne  — m o­
że zastanie gó? Pam ięta ł, że m ieszkał na parterze, w  są 
śledztw ie gab inetu z pom ocam i szkolnym i. Poszedł w ięc 
tam  i  zapukał do d rzw i, ale bez rezu lta tu . Po c h w ili waha­
n ia  nacisnął k lam kę  i  wszedł. W  pierw szej c h w ili pokó j 
w yda ł m u się pusty, dopiero p rzy b liższej in spekc ji zoba­
czył, że na odw róconym  w  jego stronę fo te lu  siedziała ja  
kaś skurczona postać. Wszedł g łęb ie j do poko ju  i  p rzy j 
rża ł się uw ażn ie j. W  fo te lu  s iedział Lambourne..

— Na litość boską, co się z panem dzieje!? — zawołał, 
widząc że gospodarz trzęsie się ja k  galareta. Położył mu  
dłoń na ram ien iu  i  poczuł, że tam ten cały się wstrząsnął, 

(c.d.n.)
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OSMEGO M A J A  ruszy X X V I I I  W yścig P oko ju . Już w  najbliższą niedzie lą poznamy skład  
naszej rep rezen tacy jne j „ szóstki" ,  k tó ra  w  tym  dn iu  weźmie udzia ł w  dorocznym  k ry te r iu m  
o puchar M ON. Na raz ie  poda jem y m apkę trasy  te j na jw iększe j am ato rsk ie j im prezy ko la r­
sk ie j na  świecie.

Ekstraklasa osiągnęła półmetek „wiosny*

Trudny mecz Pogoni
3 -T Y  G O D N IO  W  A  P R ZER W A w  rozgryw kach p iłk a rs k ie j 23”  i Zb. K o z łow sk i z A . W o- 

ekstrak lasy w y b iła  z ry tm u  n iek tó re  drużyny. Dotyezy to szcze- ronka  do „U nde r 21” . 
go ln ie  re w e la c ji p ie rw sze j części w iosennej ru n d y  —  w ro ­
cławskiego Śląska, da le j — Lecha Poznań i  (częściowo) ró w ­
nież Pogoni, k tó ra  w  osta tn im  meczu z A rk ą  n ie  g ra ła  w  swym  
n o rm a lnym  s ty lu  —  tzn. szybko, dynam icznie i  zdecydowanie.

I I I  regaty

«  puchar PKOl

Ponad 100 żeglarzy 
na Zatoce Pomorskiej

W C Z O R A J  p r z y  o ie k n e j po­
g o d z ie  ro zp o c zę ty  s ię  w  Ś w i­
n o u jś c iu  I I I  r e g a ty  o p u c h a r  
P o ls k ie g o  K o m ite tu  O l im p i i -  
sk ie g o . F re k w e n c ja  ty m  ra z e m  
d o p is a ła  i  n a  s ta rc ie  s ta n ę ła  
c a la  c z o łó w k a  ż e g la rz y  z  k r a ­
j u . N R D . C S R S  w  trz e c h  k la ­
sach : . .F in n ”  . .L a ta  ta c y  H o ­
le n d e r”  i  ..470” . Ł ą c z n ie  w  
ty c h  k la s a c h  n a  Z a to c e  P o ­
m o rs k ie j w a lc z y  p o n a d  100 za ­
w o d n ik ó w

C ies zy  szczeg ó ln ie  d u ż y  
u d z ia ł e k ip y  N R D . k tó ra  b e z ­
p o ś re d n io  po re g a ta c h  w  
S c h w e r in ie  n a  á r ó d la d t íu  z m ie ­
r z y  się  z  n a s z y m i z a w o d n ik a ­
m i. t y m  ra z e m  n a  o t w a r t y m  
m o rz u . O b y  k o n f ro n ta c ja  ta  
w y p a d ła  p o m y ś ln ie  d la  n a ­
szy ch  z a w o d n ik ó w , g d y ż  z  re ­
g u ły  z d o b y w c y  czo ło w y c h  
m ie js c  w  ty c h  re g a ta c h , p ó ź­
n ie j  s ta w a l i  n a  n a jw y ż s z y m  
p o d iu m  m is tr z o s tw  E u ro p y . W  
s u m ie  o rg a n iz a to r z y  p r z e w i­
d z ie li  V I I  w y ś c ig ó w , z  k t ó ­
ry c h  o s ta tn i ro z e g ra n y  z o s ta ­
n ie  4 m a ła . Z a c h ę c a m y  w ię c  
n as zy c h  C z y te ln ik ó w  d o  k r ó t ­
k i e j  w y c ie c z k i do  Ś w in o u jś ­
c ia  l  n a  o b e jr z e n ie  w rz y n a i-  
m n ie j je d n e g o  z  b ie g ó w , k t ó -  
f e  «  w ia ty  beda d o b rz e  w i­
d o c z n e

Z w y c ię z c y  w  p o szc zeg ó ln y ch  
k la s a c h  o t rz y m a ją  p u c h a ry . I  
t a k  w  k la s ie  . .F in n ”  —  u fu n ­
d o w a n y  p rz e z  P K O l . ..L a ta ła c y  
H o le n d e r ’’ —  P P D iU R  ..O d ra ”  
w Ś w in o u  jś c iu . ..470”  — re d a k ­
c je  ..G ło su  S z c ze c iń s k ie g o ” , 
d la  n a jle p s z e g o  k lu b u  —  n a ­
g ro d a  W K K F iT .  (A g )

IMPREZY SPORTOWE

U r o d a

S a d z . 16 —  k o r t y  te n is o w e  S p a r -  
V  p r z y  a l. W o js k a  P o ls k ie g o  —  
n tw a r ty  t u r n ie j  te n is a  z ie m n e g o .

G o d z . 16 —  s ta d io n  p rz y  u l. B a n -  
d o rs k ie g o  —  m ię d z y n a ro d o w y  t u r ­
n ie j  w  p iłc e  n o ż n e j ju n io ró w , g ra ­
ją :  P o g o ń  —  A r  k o n ia  i  S ta l S to cz­
n ia  —  H a n s a  R o sto ck .

G o d z . 18 —  h a la  p r z y  u ł.  N a r u t o ­
w ic z a  —  I  l ig a  p i ł k i  re c z n e t k o ­
b ie t :  P o g o ń  —  A Z S  W a rs -a w a .

C Z W A R T E K

G o d z . 14 —  O d ra  u p o d n ó ża  W a ­
łó w  C h ro b re g o  —  m ię d z y n a ro d o w e  
r e g a t y  w io ś la rs k ie  o p u c h a r  p rze ­
c h o d n i I  s e k r e ta rz a  K W  P Z P R .

G o d z . 15 —  s ta d io n  A r k o n i i  —  
t u r n ie j  p i łk a r s k i  t r a m p k a r z y  z  
u d z ia łe m  d r u ż y n  szc ze c iń s k ic h  k lu ­
b ó w .

G o d z . 15.30 —  to r  k o la rs k i —  I  
s e r ia  w y ś c ig ó w  k o la rs k ic h  w  ra ­
m a c h  T o ta liz a to ra  S p o rto w e g o  o ra z  
P u c h a r  M ło d z ik a .

G o d z . 16 — k o r t y  S p a r ty  —  c. d. 
o tw a r te g o  t u r n ie ju  te n is a  z ie m n e ­
g o .

G o d z . 16 —  s ta d io n  B u d o w la n y c h  
—  m ię d z y n a ro d o w y  m it y n g  .Z w y ­
c ię s tw a ”  w  l .a .  z u d z ia łe m  r e p r e ­
z e n ta n tó w  R o s to c k u

G o d z . 16.30 —  s ta d io n  p r z y  u l.  
T w a rd o w s k ie g o  —  c. d . t u r n ie ju  w  
p iłc e  n o ż n e j ju n io r ó w , g ra ją :  S ta l  
S to c z n ia  —  A r k o n ia  i  P o g o ń  —  
H a n s a  R o s to c k

¡
J A P O Ń C Z Y C Y  sa d u m n i z 
teg o . że ic h  d w a  n a ro d o w e  
s p o rty  p r z y ję ły  się n a  ś w ię ­
c ie : d żu d o , k tó r e  je s t  dz iś  je d ­
n ą  z  o lim p i js k ic h  d y s c y p lin

I
 o ra z  — choć w  zn a c z n ie  m n ie j ­

s zy m  s to p n iu  —  k a r a te , k tó re  
sw ą m ię d z y n a ro d o w ą  k a r ie r ę  
z ro b iło  n ie  ja k o  s p o rt, a le  r a ­
c z e j m e to d a  w a lk i -n a p a ś c i lu b  
te ż  s a m o o b ro n y .

O S T A T N IO  w  J a p o n ii d u żo  p isze  
s ię  o n o w y m  ro d z a ju  ..za p a s ó w ” , 
le c z  t y m  ra z e m  ro d e m  z  a n ty c z ­
n y c h  C h in :  , ,K u n g - f u ” . M a ja  one  
t u  ju ż  s w o ic h  w ie lb ic ie l i ,  a  w  p ra ­
s ie  fa c h o w e j b a rd z o  s e r io  a n a liz u ­
je  s ię . co  b y ło  z  p ra w d y , a co z  
le g e n d y  w  tz w . . .d o ty k u  ś m ie rc i” , 
k t ó r a  to  u m ie ję tn o ś ć  p o n o ć  do  
p e r f e k c j i  o p a n o w a li n ie k t ó r z y  m i­
s trz o w ie . J e d n i t w ie r d z a , że  p a le c , 
k t ó r y m  t r a c a l i  p ie rś  p rz e c iw n ik a ,  
b y ł ,  po  u p rz e d n im  o d iz o lo w a n iu  
w ła s n e j s k ó ry  ja k im iś  ta je m n ic z y m i  
m a ś c ia m i, u m a c z a n y  w  b a rd z o  s i l­
n e j  t ru c iź n ie . k tó r a  s p a la ła  n a s k ó ­
r e k  I  z m ie js c a  p rz e d o s ta w a ła  się  
do  k r w i .  In n i  u w a ż a ją . że ó w  
ś m ie r te ln y  d o ty k  b y ł w y n ik ie m  
w s p a n ia łe j z n a jo m o ś c i u k ła d u  n e r ­
w ó w  i  a r te r i i .  N ie  p rz y p a d k ie m  in ­
s t r u k to r z y  „ K u n g - f u ”  p r a k t y k u ją  
te ż  a k u p u n k tu r ę . Jeszcze in n i  są 
z d a n ia , że  s z tu k a  —  p o d o b n ie  ja k  
w ie le  s e k r e tó w  W s ch o d u  —  w ią z a ła  
s ię  z e m a n a c ją  o g ro m n e j s i ły  w e ­
w n ę tr z n e j .  r a ż a c e j p r z e c iw n ik a  n i ­
c z y m  p o tę ż n y  ła d u n e k  e le k tr y c z n y ,  
n ie  t y lk o  p o p rz e z  l e k k i  d o ty k ,  a ie  
n a w e t  n a  o d leg łoś ć.

PO W YŻSZE uw ag i o obniżce 
fo rm y  n ie  dotyczą „jede nastk i”  
chorzowskiego Ruchu, k tó ra  w  
k ra ju  je s t nadal bezkonkuren­
cyjna. „N ieb iescy”  pokona li 
ostatn io Leg ię w  W arszawie i  
trudno  sobie w yobraz ić  aby 
znalazł się ry w a l po tra fiący  
zdystansować zespół trenera 
Vicana.

Z R E S Z T Ą  c h o rz o w ia n ie  z  8 spo ­
tk a ń ,  ja k ie  z o s ta ły  do  ro z e g ra n ia  w  
te g o ro c z n y c h  m is tr z o s tw a c h , p r a k ­
ty c z n ie  t y lk o  je d n o  g r a ją  n a w y -  
je ź d z ie  —  w  G d y n i  z  A r k ą .  R e s z tę  
m e c z ó w  R u c h  g ra  n a  Ś lą s k u , z  cze  
g o  t r z y  w  C h o rz o w ie . W y ja z d y  do  
B y to m ia , T y c h , R y b n ik a  c zy  Sos­
n o w c a , to  w ła ś c iw ie  k o n f ro n ta c ja  
„ z a  m ie d z ą ” , g d z ie  lic z n e  rze sze  
k ib ic ó w  m o g ą  d o p in g o w a ć  a k tu a ln e  
go  m is tr z a  P o ls k i do  u t r z y m a n ia  
p rz o d u ją c e j p o z y c ji .  S zy b k o ś ć , s k u ­
tec zno ś ć , n o w o c ze s n y  s ty l g r y  —  
p o m y s ło w e  a k c je  z  p ie rw s z e j p i łk i  
o ra z  w ie le  p ro s to p a d ły c h  d łu g ic h  
p o d a ń , to  g łó w n e  z a le t y  n a s z e j n a j ­
le p s ze j d ru ż y n y . v

W s z y s tk ie  te  s e n s a c y jn ie  b rz m ią c e  
w e rs je  z w ią z a n e  z „ K u n g - f u ”  są 
o c zy w iś c ie  c h w y te m  re k la m o w y m ,  
k t ó r y  m a  z a c h ę c ić  d o  u p ra w ia n ia  
o w e go  „ s p o rtu ”  i  z a p is y w a n ia  się  
do  k lu b ó w , k tó r e  g w a r a n tu ją , że 
k a żd e g o  w  k r ó t k im  cza sie  w y u c z ą  
n ie z a w o d n e j sa m o o b ro n y .

W  p r a k ty c e  „ K u n g - f u ”  n a  oko  
p rz y p o m in a  k a ra te . W ię c e j t y lk o  
k r ę c e n ia  się p rz e c iw n ik ó w , k o p n ia ­
k ó w , p o s z tu rc h iw a ń . W  S ta n a c h  
Z je d n o c z o n y c h  k to ś  n a w e t  w p a d ł n a  
p o m y s ł, b y  z ro b ić  z te g o  ta n ie c ,  
p o le g a ją c y  w ła ś n ie  n a  im i to w a n iu  
w a lk i .  N a g ra n o  ju ż  p ły ty  z  o d p o ­
w ie d n ią  m u z y k ą , o rg a n iz u je  sie  po ­
k a z y  te le w iz y jn e  o w e go  „ p lą s u ” , 
s k le p y  z e  s p rz ę te m  s p o rto w y m  
s p rz e d a ją  n a w e t  s p e c ja ln e  t o r b y  ze 
s to s o w n y m  n a p is e m . S z e rz y  się  
k u l t  n ie d a w n o  z m a r łe g o  a k t o r a  f i l ­
m o w e g o , B ru c e  L e e . s p e c ja lis ty  od  
„ K u n g - f u ” .

J a p o ń s k a  p ra s a  i  w  t e j  d z ie d z i­
n ie . n ie  c h c ąc  p o zo staw a ć  w  t y le  
za  a m e ry k a ń s k ą , z a m ie s zc za  w y ­
w ia d y  z  m ło d y m i a d e p tk a m i i  ad e p ­
ta m i o w e g o  s z a le ń s tw a . k tó rz y  
s tw ie rd z a ją , że  ch o ć  n ig d y  n ie  lu ­
b i l i  b ić  się i  w a lc z y ć , d o  p a ru  t y ­
g o d n ia c h  „ fu n g o w a n ia ” . s a m i n ie  
z d a ją c  so b ie  z  teg o  s p ra w y , s ta w a ­
l i  s ię s p e c ja lis ta m i w  t e j  d z ie d z i­
n ie . M ło d z i A m e r y k a n ie  d o d a w a li  
p r z y  t y m .  że  są b a rd z o  z a d o w o le ­
n i .  iż  o p a n o w a li te  s z tu k ę , g d y ż  w  
w ie lk ic h  m ia s ta c h  U S A  n ie o d z o w ­
n a  je s t  u m ie ję tn o ś ć  s a m o o b ro n y .

żynie m istrza  k ra ju  ponieważ 
w łaśn ie  z ta k  św ie tnym  ry w a ­
lem  przypadn ie Pogoni potykać 
się w  na jb liższe j ko le jce  m i­
s trzow skich  spotkań. Mecz od­
będzie się ju ż  w  sobotę o 
godz. 16.30. Co przyniesie n a j­
bliższa kon fron ta c ja  p o rtow ­
ców z „n ieb iesk im i” ? N o tow a­
liś m y  w  Chorzowie w  przeszło­
ści w ysokie  porażki, a le ró w ­
nież zdarzały się przyjem ne 
niespodzianki, ja k  ehociażby 
zwycięstwo w  1973 roku  —  2:0. 
W  pierw szej rundzie  Pogoń 
przegrała z Ruchem 0:1. Czy 
rew anż będzie skuteczniejszy?

W  tydzień po meczu z R u­
chem, Pogoń w ys tąp i w  Szcze­
c in ie  i  zm ierzy się z przedostat 
n ią  drużyną tabe li —  w arszaw ­
ską G w ardią . A  w ięc w  ciągu 
tygodn ia  szczecinianie grać bę­
dą z na jlepszym i i  najsłabszy­
m i ryw a la m i. Później p o rtow ­
ców czekają jeszcze następują­
ce spotkania: z Polonią, Stalą, 
Lechem na wyjazdach oraz 
Ł K S , W isłą i  G ó rn ik ie m  w  
Szczecinie. Sądzim y, że podopie 
czni trenera E. Z ie n ta ry  zdo­
ła ją  w yw alczyć w  tych  poje­
dynkach taką  liczbę punktów , 
k tó ra  zapewni im  przedłużenie 
ligow ego bytu.

Z R E S Z T Ą  w a lk a  o u t r z y m a n ie  się  
w  e k s tra k la s ie  b ę d z ie  n a  p e w n o  
b a rd z ie j p a s jo n u ją c a  od  w s p ó łz a ­
w o d n ic tw a  o n a jw y ż s z e  la u r y .  K i l ­
k a  ze s p o łó w  d o b rze  w y k o rz y s ta ło  
„ rz y m s k ą  p rz e r w ę ”  w  ro z g ry w k a c h  
i  o b e c n ie  p re z e n tu je  o  n ie b o  le p ­
szą fo rm ę . ¿Za liczy ć  t u t a j  t r z e b a  oba  
ze s p o ły  b y to m s k ie , o ra z  T y c h y  i  
G w a r d ię . N a  n a jw ię k s z e  p o c h w a ły  
z a s łu g u je  P o lo n ia , k tó r a  ja k o  je ­
d y n a  w  I  lid z e , n ie  p rz e g ra ła  w  
w io s e n n e j r u n d z ie  a n i je d n e g o  spo­
t k a n ia .  M ło d z iu tk a  d ru ż y n a  pod  
w o d z ą  m ło d y c h  t r e n e r ó w  H . K e m p -  
n e g o  i  P .  B ro d a c k ie g o  n a re s z c ie  
p re z e n tu je  g r ę  n a  ja k ą  o d  w ie lu  
la t  o c z e k u ją  j e j  s y m p a ty c y . R ó w ­
n ie ż  S z o m b ie rk i i  G w a r d ia  s p is a ły  
s ię  po  p rz e r w ie  le p ie j  n iż  s ą d zo n o . 
A  w ię c  f in is z , bo  t a k  c h y b a  m o ż ­
n a  n a z w a ć  o s ta tn i e ta p  m is tr z o w ­
s k ic h  ro z g ry w e k , z a p o w ia d a  s ię  in ­
te re s u ją c o , k a ż d a  n a s tę p n a  k o łe jk a  
m o że  p rz y n ie ś ć  n o w e  n ie s p o d z ia n k i,  
i  n o w ą  s y tu a c ję  w  t a b e l i .

OPRÓCZ ligow ych  zmagań w  
na jb liższych dniach będziem y 
em ocjonować się rów nież P u­
charem  Polski i  meczami m ię-, 
dzypaństw ow ym i O rlą t. 1 m a­
ja  rozegrany zostanie f in a ł P u ­
charu Po lsk i pom iędzy Stalą 
Rzeszów i RÓW R yb n ik , a ta k ­
że dw a mecze O rlą t z ich ró ­
w ieśn ikam i z Czechosłowacji. 
Na spotkania te zostali pow o­
ła n i trze j p iłka rze  Pogoni. L . 
W o lsk i do rep rezentac ji „U nde r

A  w ięc czekam y na p i łk a r ­
skie emocje 1 m aja, a później 
w  sobotę i  n iedzie lę śledzić bę­
dziem y ligow e potyczki.

< Ł )

1-Majowe regaty

na Odrze

Uczelniane „ósemki” 
walczą o puchar
I sekretarza

KW PZPR
W  D N IU  Ś w ię ta  P r a c y  u  

p o d n ó ża  W a łó w  C h ro b re g o  n a  
O d rz e  o d b ę d ą  się  17 w io ś la r ­
s k ie  r e g a ty  1 -M a jo w e . R o ze ­
g ra n y c h  z o s ta n ie  18 b ie g ó w , w  
k tó ry c h  w e ź m ie  u d z ia ł p o n ad  
200 u c z e s tn ik ó w . R e g a ty  z a k o ń ­
c zy  b ie g  g łó w n y  o p u c h a r  
p rz e c h o d n i I  s e k r e ta rz a  K W  
P Z P R . a s p o tk a ją  się w  n im  
u c z e ln ia n e  z a ło g i „ ó s e m e k ”  
P o li te c h n ik i  (z e s z ło ro c zn y  zd o ­
b y w c a  p u c h a ru ).  W S M . P A M  
i  A R .

W  p o z o s ta ły c h  k o n k u re n ­
c ja c h  w s p ó łz a w o d n ic z y ć  będą  
w io ś la rz e  z n a s tę p u ją c y c h  k lu ­
b ó w : T r y t o n a  i  P o s n a n ii P o ­
z n a ń . K K W  i  Z a w is z y  B y d ­
goszcz. D o lm e lu  W ro c ła w . A Z S  
G d a ń s k . G r y fa  K a m ie ń  P o ­
m o rs k i. C z a rn y c h . S Z S -A Z S  
S zc zec in . B F A  R o s to c k  o ra z  
r e p r e z e n ta c ji  Z w ią z k ó w  Z a w o ­
d o w y c h  Z S R R .

W ś ró d  u c z e s tn ik ó w  z o b a c z y ­
m y  w ie lu  re p r e z e n ta n tó w  P o l­
s k i. m . in . w  „ d w ó jc e ”  w y ­
s ta r tu ją  B ro n ie c  i  Ś lu s a rs k i. 
P o n a d to  t r e n e r  k o o rd y n a to r  
k a d r y  k o b ie t ,  p o p u la rn y  „ T o -  
jo ” K o c e rk a  p rz e p ro w a d z i  
te s t t rz e c h  re p r e z e n ta c y jn y c h  
osad „ ó s e m e k ”  —  I  i  I I  k a ­
d r y  P Z T W  o ra z  z a ło g i A Z S  
W a rs z a w a  (k tó r a  c a ła  w c h o d z i 
d o  k a d r y ) .

Z a w o d y  z a p o w ia d a ją  s ię  c ie ­
k a w ie  i  s ą d z im y , że w  p r z y ­
je m n y  sposób w y p e łn ią  szcze­
c in ia n o m  p ie rw s z o m a jo w e  po­
p o łu d n ie . (Ł )

Imprezy rekreacyjne
G o d z . 16 —  p la c  Ż u k o w a , p la c  

D z ie rż y ń s k ie g o , J a s n e  B ło n ia  —  
„ S h o w  s p o rto w e ” , w  p ro g ra m ie :  
p o k a z y  g o k a r tó w  i  k a r a te , w y ś c i­
g i r o w e rk o w e  d la  d z ie c i, w y ś c ig i  
n a w r o tk a c h , w  w o rk a c h , c e llo tk a .  
p rz e c ią g a n ie  l in y .  k o n k u rs  p i ło w a ­
n ia  d re w n a , k o n k u rs  c e ln o ś c i w  
r z u c ie  do  ta rc z y , t u r n ie j  H o k o .

G o d z . 16 —  b o is k a  p r z y  u l .  M ic ­
k ie w ic z a  i  B ro d z iń s k ie g o  -*» fe s ty n  
s p o r to w y .

G o d z . 16 —  b o is k o  p r z y  u l .  Z ło ­
t o w s k ie j —  t u r n ie j  p i ł k i  n o ż n e j —  
k a w a le r o w ie  —  żo n ac i.

G o d z . 16 —  w y s p a  P u c k a  —  o g ó l­
n o d o s tę p n y  t u r n ie j  p i ł k i  n o ż n e j. .

ŚRODA,
30 K W IE T N IA

D ZIŚ :
M ariana, K a ta rzyny  

JUTRO :
Św i ę t o  p r a c y

POGODA
ZA C H M U R Z E N IE  małe, 

po po łudn iu  wzrastające. 
Temp. do 24 st. W ia try  po­
łudniow o-w schodnie .

D Z IŚ  w  S zc ze c in ie  i  w o je ­
w ó d z tw ie  c iś n ie n ie  w y n e s ić  
b ęd z ie  efcoło 1912,5 m il i  tia ra  
(759,4 m m  H g ). W  c ią g u  d n ia  —  
n ie w ie lk i s p a d e k  —  p ó ź n ie j  
w s ro s t c iś n ie n ia .

P O L S K I —  „ W o d e w il w a rs za w s k i**
g. 18.30 (ś ro d a); W S P Ó Ł C Z E S N Y  —  
„ G rz e c h ”  g. T9 (ś ro d a ); M U Z Y C Z ­
N Y  —  „ Z e m s ta  n ie to p e r z a ”  g. 19 
(ś ro d a  i  c z w a rte k ).; F IL H A R M O ­
N IA  —  w y s tę p  d u e tu  fo r te p ia n o w e ­
go T o m a s z e w s k i — K is ie le w s k i;  p r o ­
w a d z i L .  K y d r y ń s k i  g. 17. 20 (ęzw a r-. 
te k ) .

K I N A

D E L F IN  ( te ł .  « 8 -7 8 ) —  „ L o t  .m a r t ­
w e g o  p t a k a ” g. 13 — ju g ..  ,1. 15; 
„ Z n ik a ją c y  p u n k t”  g . 15.30, 18. 88.15
—  U S A . 1. 18 (ś ro d a  i  c z w ą r te k ) ;
'K O S M O S  ( te ł.  355-02) —  „ J e re m y ”  
g. 13.3«. 16. 18.3»; 21 —  U S A . ił. T5  
(śro d a i  c z w a r te k ) ;  B A Ł T Y K  ¡(te l . 
733*-35) —  „ Z ło to  d la  z u c h w a ły c h ”  
g. 13.30, 16.30. 18.30 —  U SjA  —
p a n o ra m , (ś ro d a  i  c z w a r te k ) ;  C O -  
L O S S E U M  ( te l .  458-18) —  „ N ie ­
u c h w y tn y  m o rd e r c a "  g . 13.38. 16. 
18.15 —  w ł. .  1. 18 —  p a n o ra m .;  
„ A lb u m  p o ls k i"  g. 20,30 —  p o i.. L. 
15; c z w a r te k :  „ P o ls k a  g o ła ” g . U .
15. 17. 19, 21 —  p o ł.;  P O L O N IA  ( te l .  
218-34) — „P ie s  za  b u r t ą ”  g . >14. 16
—  ra d ź .;  „ Ż y w i i  m a rttw i’1 g. 16. 
18.15. 20.30 —  ra d ź . , p a n o ra m ., e r . 
H ;  c z w a r te k :  „ Ż y w i  i  m a r tw i”  g.
16. 18.15. 20.30 —  ra d z . .  1. 15 —  cz. 
I I ;  P IO N IE R  ( te l.  475-02) —  ^ P rz y ­
g o d y  k r o p l i  w o d y ”  g . 17 —  p o i.;  
„ P rz y g o d y  H u c k a  F ia n a ”  g . 15; 
„ W ó d z  P ru s ó w ” g. 18. 20 — ra d ź . ,  
p a n o ra m .;  „ M o rz e  w  o g n iu ”  g. 32
— ra d ź . , p a n o ra m  (ś ro d a  i  c z w a r ­
te k );  D D k  (P o m o rz a n y )  —  „B i-,
la n s  k w a r t a ln y ”  g . 17, 19 —  p o ł. .  
1. 16 (ś ro d a); D R U Ż B A  —  „ S a m i
s w o i”  g . 18. 20 —  p o ł.;  c z w a r te k :  
„ N ie  m a  m o c n y c h ”  g. 18. 20 —  p o i.;  
P R O M IE Ń  —  „ W y k r y ć  s zp ie g a ”  g. 
16. 18 —  ra d ź . , p a n o ra m , (ś ro d a );  
S Z M A R A G D O W E  (Z d r o je )  —  „ J e -  
re m ia h  J o h n s o n “  g . 16, 18, 30 —  
U S A . 1. 15 —  p a n o ra m , (śr.cda i  
c z w a r te k ) ;  M E W A  (Ż e le c h o w a )  —  
„ J e źd z ie c  bez g ło w y ”  g . 18 —  ra d ź . , 
p a n o ra m .;  c z w a r te k :  g. 16. 18; H U T ­
N I K  (Sfcołczyn) —  „ H a i t i  —  w y s p a  
p r z e k lę ta ”  ;g . 16.30, 19 —  U S A . 1. 
15 —  p a n o ra m , (ś ro d a  i  c z w a r te k ) ;  
1 M A J  (Ż y d ó w c e ) —  „ W e s t  S icie  
S t o r y ”  g. 19 —  U S A  —  p a n o ra m .. 
1. 15; c z w a r te k :  g . 17; B A J K A  (P o ­
lic e )  —  „ O s ta tn ie  d n i”  g . 17. 19 —  
p o i., p a n o ra m .;  c z w a r te k :  „ N e d  K e l­
l y ”  g . 17, 19 — a n g ..  1. 15; B IA Ł Y  
Ż A G IE L  (T rz e b ie ż )  —  „ M a n ia  w ie l­
k o ś c i” g. 19 —  f r . ;  c z w a r te k :  „S w o ­
b o d n y  o d d e c h ”  g. 18 —  w ę g „  1. 15; 
S Y R E N K A  (J a s ie n ic a ) —  „ T a je m n i­
c zy  b lo n d y n  w  c z a rn y m  b u c ie ” g. 
18 —  f r . .  1. 15; c z w a r te k :  g. 17. 19; 
S T O K R O T K A  (Ś m ie rd n ic a )  —  „ R a k ”  
g . 19 —  f r . .  1. 15; c z w a r te k :  „S za c h  
k r ó lo w e j b r y la n t ó w ”  g . 17 —  ra d ź .. 
I .  15; Z A T O K A  (N o w e  W a rp n o )  —  
„ W y b a c z  i  ż e g n a j”  g. 16. 18 —
ra d ź . . 1. 15 (c z w a r te k );  D E R B Y  —  
„ P a ry ż  —  W a rs z a w a  bez w iz y ”  g. 
20 (w s tę p  w o ln y  —  c z w a r te k ) ;  D A R  
(S ta rg a rd )  —  „ D z ie n n ik  s c h iz o fre ­
n ic z k i”  g . 16 —  w ł . .  1. 16; „ G e n e ra l  
śp i n a  s to ją c o ” g . 18. 20 — w ł. .  1. 
15 (ś ro d a  i  c z w a r te k ) ;  IN A  (S ta r ­
g a rd ) —  „ D ro g i do  o jc z y z n y ”  g . 
16.30 —  p o i.;  „ U c ie c z k a  p rz e z  p u s ty ­
n ię ”  g . 19 —  f r . .  1. 15 (śro d a i  c z w a r  
t e k ) ;  „ T re s o w a n y  p ie s e k ”  g. 12 
(c z w a r te k );  R O B O T N IK  (P y r z y c e )  —  
„ Z a p a m ię ta j im ię  s w o je ”  —  r a d z .-  
p o l. (ś ro d a); W IS Ł A  (G o le n ió w )  —  
„ D ro g a  L u iz o ”  —  f r . .  1. 15 (ś ro d a  
i  c z w a r te k ) ;  G R Y F  ( G r y f in o )  —  ..P o  
d ru g ie j s tro n ie  S ło ń c a “  —  a n g ., L  
15 (ś ro d a  i  c z w a r te k ) .

PORANKI DLA DZIECI 
I  MŁODZIEŻY

CZWARTEK

D E L F IN  —  „ P o d ró ż  z a  je d e n  u -  
ś m ie c h ”  g . 10.30; P O L O N IA  — ..P ie s  
za  b u r t ą ”  g. 12; „ B u łe c z k a ”  g. 14; 
P IO N IE R  —  „ P rz y g o d y  k r o p l i  w o ­
d y ” g. 10. 11, 12. 17; S Z M A R A G D O ­
W E  —  „ O p ie k u n  p ta k ó w ”  g. ¡15 —  
p o i.;  M E W A  —  „ T r o p ic ie le ”  g. 15; 
H U T N IK  —  „ K a p it a n ”  g . 15; U M A J  
—  „ B a jk a  o s m o k u ”  g . 16; ¡B A J­
K A  —  „ J a k  p o lo w a łe m  n a  lw a ”  g . 
11.15; B IA Ł Y  Ż A G IE L  —  „ M iś  n a  
D z ik ip a  Z a c h o d z ie ” g. 16; S Y R E N ­
K A  —  „ S z a ry  o k r u t n ik ”  g. 15.30; 
Z A T O K A  —  „ Z a c z a ro w a n e  p o d w ó r­
k o ”  g. 14.

R E P E R T U A R  K I N  —  n a  p o d s ta w ie
informacji WZK.

Rozpisaliśm y się ty le  o d ru -

Czy to sport?

„Dotyk śmierci c c



K U R I E R  +  OGŁOSZENIA ♦  POKRÓTCE +  OGŁOSZENIA +  POKRÓTCE ♦  OGŁOSZENIA ♦  POKRÓTCE ♦ STRONA 7

k to  lu b i”  (k o l.) .  21.35 F i lm  ra d ź . 23 Im p r e s je  ja z z o w e . 23.35 C o  s ły -  
A w a n t u r a  n a  le tn is k u ”  ( k o l.) .  c h a ć  w  ś w ie c ie .

WYSTAWY P R O G R A M  U P R O G R A M  I I I

15.20 P o z d ro w ie n ia  l - M a jo w e .  Î5 .30  15.10 S k a ld o w ie  s p rz e d  la t .  15.30 
M U Z E U M  —  S ta r o m ły ń s k a  27 —  „ W s p o m n ie n ia  P ie rw s z o m a jo w e ” ; 16 H e r b a tk a  p rz y  s a m o w a rz e . 15.50 Z  
S z tu k a  P o m o rz a  Z a c h o d n ie g o  X I I I — „ R u n d "  — p ro g ra m  T V  N R D . 16.30 n a g ra ń  S tu d ia  J a zzo w e g o  P R . 16.10 
X V I I  w .;  s t a r e  s re b ra  w  z b io ra c h  P ro g ra m  r o z r y w k o w y  T V  CStRS: P io s e n k i z lis tó w . 16.45 N a s z  ro k  
M u z e u m  N a ro d o w e g o  w  S z c z e c in ie ;  „ L ib e r e c k ie  n o k tu r n o ” . 17.20 W  75. 17.05 „ A k r o p o l” . 17.15 K ie r m a s z  
M a la r s tw o  p o ls k ie . W ła d z tw o  K s ią -  b r a t n ie j  w s p ó ln o c ie . 18 ..M ia s to  m i -  p ły t .  17.40 ..C z e rń  B o r u ty ”  18- M u -  
ż ą t  P o m o rs k ic h  g. 9— 15; W A Ł Y  s tr z ó w ” . 18.15 F i lm  T V P  „ S ta w k a  z y k o b ra n ie . 18.30 P o l i ty k a  d la  w s zys t  
C H R O B R E G O  3 — P o ls k a  n a d  B a ł-  w ię k s z a  n iż  ż y c ie ” . 19.20 D o b ra n o c  k ic h . 18.45 Z  n o w e j p ły ty  C . S a u v a -  
ty k ie m .-  p rz e d  1 000 la t ;  P rz y ro d a  (k o l.) .  19.30 D z ie n n ik  T V  (k o l . ) .  20.35 g e ’a . 19 „ R z e k a  p o s ę p n a ” . 19.35 M u -  
m o rz a ;  U rz ą d z e n ia  i  m e c h a n iz m y  p ro g ra m  e s t r a d o w o -r o z r y w k o w y  T V  z y c z n a  p o c z ta  U K F .  20 „ P ie n ią d z e  
s ta tk ó w  m o rs k ic h ;  G o s p o d a rk a  m o r -  r a d z ie c k ie j.  21 „ W ie lk i  fe s ty n  w  i  g w ia z d y ” . 20.10 R e m in is c e n c je  m u ­
sk a  n a  P o m o rz u  Z a c h o d n im  1945— P h e n ia n ie ”  —  p ro g ra m  T V  K R I i - D ,  zyc zn e; 20.50 S łu c h o w is k o  ..O s ta tn i  
1970; D a w n a  k u l tu r a '  lu d o w a  n a  21.45 „ P r z e b o je ”  —  p ro g ra m 1 r o z -  p o d w ie c z o re k ’1. 21.20 P io s e n k i z F e -  
P o m o rz u  Z a c h o d n im ;  K u lt u r a  A f r y -  r y w k o w y  T V  w ę g . 22.30 P ro g ra m  s t/iw a ll S /tuden fck ich  —  K r a k ó w  75. 
k i  Z a c h o d n ie j ;  Z  d z ie jó w  rz e m io s ła  m u z y c z n y  T V ’ w ę g . 22.55 P ro g ra m  21.50 O p e ra  ty g o d n ia 1. 27 F a k ty  d n ia .
L S S S f  “ „ L T ° . r.2.u: r o z r y w k o w y  Î V  r u m u ń s k i« - .W y s ta w a  p rz y r o d n ic z a :  p ta k i .  P ię ć  
w ie k ó w  s z tu k i lu tn ic z e j X V I r - X X  
w . g. 9— 15; Z A M E K  B W A  —  „ P la ­
s ty k a  s zc zec iń s ka  w  X X X - le c iu ‘* 
go d z. n —r« ;  S T A R Y  R A T U S Z  —  
p i.  R z e p ic h y  —  D z ie je  S zc ze ­
c in a  od  X  w ie k u  do  w s p ó łc ze s n o ­
ś c i;  M i l i t a r ia  X I X —X X  w . g . 9—15.

U W A G A :  T V  z a s trz e g a  so b ie  z m ia ­
n y  w  p ro g ra m ie .

PROGRAM BERLIŃSKI

12-08 G w ia z d a  s ie d m iu  w ie c z o ró w .  
22.15 T r z y  towaidranse ja z z u . 22.50 
C h w f la  p o e z ji . 23.05 S p o tk a n ie  z  z e ­
s p o łe m  C arp a n K e rs i

C Z W A R T E K

s k i „ Iv a n h o e ’\  15,05 P ro g ra m  d la  W I . n A U f . 4 p , .  -  -  „ , ,
s z k ó ł. 15.30 W ia d o m o ś c i. 15.35 P r o -  W IA D O M O Ś C I.  * .  8. 9, 1€. 19. 23.

C Z W A R T E K  

W y s ta w y  n ie c z y n n e .

g ra m  d la  s z k ó ł. 17.33 P r o g r a m  z  ^
R o s to c k u  18 „ P o z d ro w ie n ia  z  T ś s z -  6 05 K o n c e r t  z y c z e ń  d la  z a k ła d ó w  
k ie n t u ” . 18;45 P ro g n o z a  p o g d d y , p ra c y . 8.05 „ K r a j  w  d n iu  Ś w ię ta
p o z d ro w ie n ia  T V  d z ie c ię c e j. 19 P r a c y ” . 9.40 T ra n s m is ja  z u ro c z y -
„ O d p o w ie d z i” . 19.30 K r o n ik a .  20 s tośc i 1 -M a .jo w y c h . 13.45 Z  m e lo d ią
„ K r y t y c z n e  p y t a n ia ” . 20.35 F ^ lm  i  p io s e n k ą  d o o k o ła  P o ls k i. 14.30
„ Z y ć  z  U W E ” . 22.15 K r o n ik a .  22.30 S p ie w a ja  „ M a z o w s z e ”  i „ S la s k ” . 15
S p o r t .  23 W ia d o m o ś c i. K o n c e r t  ż y c z e ń  16.05 T a ń c e  z  o p e r

S. M o n iu s z k i 18.25 K o n c e r t  p rz y ­
ja ź n i.  16.55 T ra n s m is ja  z  I I  p o ło w y  
m e c z u  p i łk i  n o ż n e j.  17.50 P ro g ra m  

7.50 G im n a s ty k a :  •  T ra n s im a la  z  p o -  ro z r y w k o w y .  19.30 1 - M a jo w y  fe s ty n  
c h o d ó w  1 -M a jo w y c h . 13 J a p o ń s k i ta n e c z n y . 20.30 .W śró d  p r z y ja c ió ł”  
f i lm  d o k u m . 13.30 P ro g ra m  m u -  23.05 O g ó ln o o o łs k ie  w ia d o m O ś cK sp o r-

C H 1 R . D Z IE C IĘ C A  —  W o jc ie c h a  7; x y c z n y . 15.05 D la  d z ie c i .K o t  w  b u -  to w e . 0.06— 5 P ro g ra m  n o c n y  z  B y d -
W E W N . —  P .  S k a rg i;  C H IR . —  P o -  ta c h “ . 16.25 Z a b a w y  z o k a z ji  S w ię -  g os zezy .

ta  M a jo w e g o . 17.25 W ia d o m o ś c i.
17.3© ..N a sze  u lu b io n e  k o lo r y ” . 18 P R O G R A M  I I
S p o r t . 18.50 P o z d ro w ie n ia  T V  d i ie -
e ię c o j. 18 „ K a b a r e t ” . 19,25 P ro g h o -  W IA D O M O Ś C I;  6.30. 7.30. 8.30, 18, 
za  p o g o d y , k r o n ik a .  20 K o m e d ia , 22 2 3.30;
K r o n ik a .  22.15 „ Ś p ie w a m y  i  w a lc z y -  S E R W IS  R Y B A C K I:  0.01. 
m y ” . 6.15 M o z a ik a  m e lo d ii  lu d o w y c h . 6 35

P o ls k a  m u z y k a  p o p u la rn a . 7.35 „ O r -
. _ ... ____ ___ _______ i_ k ie s tr a ” . 8 „ S tu d io  B a łt y k  75” . 9.40

T r a n s m is j i  z u ro c zy s to ś c i 1 -M a jo -  
w y c h . 13.45 Z  m e lo d ią  i  p io s e n k a  
d o o k o ła  P o ls k i. 14.30 .Z a b a w a  w  
ra d io ” . 15 K o n c e r t  C h o p in o w s k i. 
15.30 S łu c h o w is k o  d la  d z ie c i „ N a  
r a tu n e k ” . 16.15 W  w io s e n n y m  n a ­
s t ro ju . 16.30 M o n ta ż  p o e ty c k i . 16.50 
l - M a jo w e  re m in is c e n c je . 17.05 „ R ó ­
ża  W ia t r ó w ” . 18.05 F e l ie to n  a k t u a l -  

18.15 P o ls k ie  zes p o ły  re g io n a l-

0 .01.

DYŻURY
C Z W A R T E

S Z P IT A L E

m o rz a n y  i  Z d u n o w o ;  P O Ł O Ż ­
N IC T W O  —  G o lę c in o ; N E U R O L O ­
G IA  —  U n i i  L u b e ls k ie j :  D E R M A t O -  S p o r t . 18.50 P o z d ro w ie n ia  T V  d iie -  
L O G IA  —  A r  k o ń s k a ; .................................. .... .............. .......  '

P R Z Y C H O D N IE

D Z IB C IE C A  -  ul Wojciecha- 7> — 
g  19—7; D O R O S Ł Y C H  — a l W o l­
sk ą  P o ls k ie g o  75i — g: 19—7: N A D  
O D R A  18 — g 15—8 : S T O M A T O L O ­
G IC Z N A  — a l. P ia s tó w  I  —  g. 20t—8.

CZWARTEK

R A D I O

S Z P IT A L E P R O G R A M  I

W E W N . —  U n i i  L u b e ls k ie j ;  N E U -  W IA D O M O Ś C I:  15. 16, 18. 19. 22. 
R O L O G IA  —  U n i i  L u b e ls k ie j;  D E R ­
M A T O L O G IA  —  A rk o ń s k a ; 1 5 °5  L t e t r  « * * • « -  a i M. W » ? 1*  n e . 18.30 S łu c h o w is k o  ..A g n ie s z k a  i 

p ły ty ,  lo  35 O p e re tk a , je .i tw ó rc y . M a r c in ” . 20 ..S p o tk a n ie  a u to rs k ie  
P R Z Y C H O D N IE  16.10 F m ą w  do  L is ty  P rz e b o -  A  S to g i.. 2 M , . M  S zc zec in  U K F .

jo w . 16.30 A k tu a ln o ś c i k u l tu r a ln e .  21 30 i - M a jo w y  fe s ty n  ta n e c z n y  
D Z IE C IĘ C A  — W o jc ie c h a  7 (c a łą  16.35 K la s y c y  n a b e a to w a . 17 R a d io -  »2 10 Z ło tp  k a r t v  n ie ś n ia rs tw a  n o l-  
n o b e l:  D O R O S Ł Y C H  _  W d j .  P o l-  k u r ie r .  17.20 W z a je m n ie  b e z  ro b o - s k ie g o  22 M  o  lu d z ia c h  d o b re j ro -  
z k ie s o  72 -  ca la  d o b ę: N A D  w ią z a ń . 18.25 N ie  t y lk o  d la  k ie r ó w -  b o tv „  23 R e c ita l s k rz y p c o w y  K . A .
O D R Ą  18 _  c a łą  d o b ę  ( w  t y m  r ó w . 18.30. P rz e b o je  n o n s to p . 1J.15 K u lk i  23.40 G r a  p o ls k a  o rk  k a m ę -  
g a b in e t  z a b ie g o w y ):  S T O M A T O L O -  G w ia z d y  p o ls k ic h  e s tra d . 19.45 ra ln a  
G IC Z N A  —  a l .  P ia s tó w  1 —  g . 8— 15 R y t m . r y n e k ,  re k la m a .  19.55 A lk o -  
i  od  20—8. h o l. a lk o h o liz m . 28 N a u k o w c y  —  P R O G R A M  I I I

r o ln ik o m . 21 Z e rw a n e  d r u t y  —  R a -
A P T P - I  v e n s b ru e c k . 21.15 G ra  z e s p ó ł „ © ld  6.05 M e lo d ie  p rz e b u d z a n k i.  7  So lo
A P T E K I  T im e r s ” . 21.18 K o n c e r t  C h o p in ó w -  n a  « e c ie  7.15 P o l i ty k a  d la  w s z y s t-
N R  47 (d o d a tk o w a  o d t r u t k i  ł t łe m  s k i. 2215 M ik r o r e c i ta l  w ie c z o ru  g t u -  | j lc .h. 7-30 Ś w ią te c z n e  r y tm y .  8 R a -  
-  a l W y zw o le ^ T a  o d t r u t k i  ł t le n )  A b b a .. 22 3o M o to -s p ra w y . 22.45 dość o p o ra n k u  w  P iosence. 8 30
N R  W  -  K ? z v w o u l t e ^  7 *  -  t e l  B a lla d a . b a l la d a . 23.05 K o re s p o n -  Ś w ią te c z n e  r y t m y  9 A k r o p o l” .
36fi-73- N R  48 — L e le w e la  t  — te l  d e n c ja  z  z a g ra n ic y . 23.10 M o n g o  9 1 0  P row ^ncJ i-- w  p i^ ^ n .73; n r  48 L e le w e la  1 — t e l.  a n ta m a r ia  t ieKo zes o ó ł 23 29 P a -  ce - 9 40 T ra n s m is ja  z  u ro c zy s to ś c i

S a " ”  jaz“ l S c n  O .o i -5  1 -M a jo w y c h  w  k r a ju  i  za g ra n ic ą .
— _ - rw n m m _ 1*? 1 nn 7mianP'

726-24: N R  10 —  S z c z e c in -S to łc z y n :  
N R  12 —  S ż c z e c in -P o d  ju c h y .

IN F O R M A C J E

S Ł U Ż B A  Z D R O W IA  -  te l. 425-25 1 
446-46 —  g. 7— 21 (ś ro d a).

P ro g ra m  n o c n y  z  O ls z ty n a .  

P R O G R A M  I I

W IA D O M O Ś C I-  13.30. 18.30 . 21.30.

10.30 —  13.15 n a z m ia n ę :
ja z z  a ‘la  p o lla c c a  1 ż y c io ry s y  m i­
k r o fo n e m  p is a n e . 13.30 P re k u rs o rz y  
i  ró w ie ś n ic y  C h o o in a . 14.05 P r e m ie ­
r y .  14.35 S t r o f y  d a w n e , s t ro fy  p ię k -

23.30; S E R W IS  R Y B A C K I:  18.25. OiOl. n e . 14.55 O d k u r z o n e  p rz e b o je . 15.10
460-21; P o c ią g i 15 P ro g ra m  d la  m ło d z ie ż y  15.40 P o -  

134: P o c ią g i o d - p u ła r n e  a r ie  o p e ro w e . 16 K r z e w i ­
c ie le  p ię k n e g o  s ło w a . 16-15— * 7.30 —

K O L E J O W A :  te l
p r z y  je ż d ż a  la c e  —
Jeżdżą la c e  — 933

C E N T R U M  IN F O R M A C J I T U R Y -  17 P rz e g lą d  A k tu a ln o ś c i W y b rz e ż a . 
S T Y C Z N E J  — Je dnośc i N a ro d o w e j 17.15 P r z y  m u z y c e  o  m u z y c e .^  la .w  
50 te l. 428-32. g. 8— 18 (ś ro d a).

r U " ’K T  IN F O R M A C J I  P Ż M  - 
347-16 918

Z a o ra s z a m y  do  t r ó jk i .  17.05 „ A k r o ­
p o l” . 19.35 P re k u rs o rz y  i ró w ie ś n i. 
c y  C h o p in a . 20 S łu c h o w is k o  „ K a r t a

S zc ze c in  U K F .  16.15 R ó ża  w ia t r ó w ,  p o w o ła n ia ”  30,30 N a  e s t ra d a e  C h a ł.
............................................... ............ t u r n ik  i  H a g a w . 21 T e a t r z y k  „ M a łe

A,.A. AA --------Q u i P r o  Q u o ” . 21.20 „ F io le ty ” . 21.35
O d w ie d z in y  u s o le n iz a n ta . 19 U tw o -  Ż y c io ry s y  m -k ro fo n e m  o is an e . 21.50
r v  W  A  M o z a r ta  19.30 S łu c h o w i-  O p e ra  ty g o d n ia . 22 F a k t y  d n ia .

t  ,  sko  je g ó r  B u ły c z o w ” . 21 M ię d z y n a  22.08 G w ia z d a  s ie d m iu  w ie c z o ró w ,
ro d o w a  T r y b u n a  K o m p o z y to ró w . 22.15 „ R z e k a  p o s ę p n a ” . 22.45 S p ie -
21 55 R o z m o w y  i  re f le k s je  p e d a g o - w a ją :  Ł . P ru s  i  M . R o d o w ic z  23

C Z W A R T E K  g ic zn e . 22.05 S to łe c z n e  a k tu a ln o ś c i „ D z ie ń  tw o je g o  n a ro d z e n ia  . 23.05
m u z y c z n e . 22 40 W a r ia c ie  s y m f o -  „ W  s a m y m  ś ro d k u  n o c y  . 23.25

O B S Ł U G A  S A M O C H O D Ó W  „ P O L -  n ic z n e . 22.50 W ie rs z e  J a n a  K u lik i. , .W !e c z o ry  n a H a re n d z ie ”
M Ó Z B Y T ”  —  S zc ze c in . M -e s z k i I  65 —

g. 8—16r P O M O Ct e l.  82-02-23 
D R O G O W A  — O P D  1 —  S zc zec in , 
a ’ . P ia s tó w  20 —  t e l.  981 i  453-26; 
O P D  N P  3 —  G o le n ió w , u l.  L e n in a  
5 — t e l.  27-12.

TELEWIZJA

P R O G R A M  P O L S K I

14.10 t 14.40 P o li te c h n ik a  T V .  15.10 
N U R T .  15.50 D z ie n n ik  T V  (k o l.)  
16 D la  d z ie c i —  K in o  „ S k r z a t ”  (k o ­
lo r ) .  16.30 K r o n ik a  P o m o rz a  Z a ­
c h o d n ie g o . 16.50 M e c z  p i ł k i  n o ż n e j 
C S R S  — P o r tu g a lia  (k o l.) ,  w  p r z e r ­
w ie :  lo s o w a n ie  M a łe g o  L o tk a .  18.45 
„ M a jo w e  d z ie je ” . 19.20 D o b ra n o c  
( k o l.) .  19.30 D z ie n n ik  T V  (k o l.) .
20.20 „ Z  n a j le p s z y m i ż y c z e n ia m i”  
( k o l.) .  21.55 D z ie n n ik  T V  ( k o l.) .  22.10 
S p o rt  ( k o l.) .  22.25 F i lm  f r .  „ T e n  
n ie z n o ś n y  d z ia d e k ” 1 (k o l.) .

P R O G R A M  I I

16135 P o ls k i f i lm  d o k u m e n ta ln y . 18 
F i lm  T V P  „ D o m ” . 19.20 D o b ra n o c  
( k o l.) .  19.30 D z ie n n ik  T V  (k o l.) .  20120 
F i lm  w ę g . „ M o d e lk a ”  ( k o l.) .  21:30 
„24 g o d z in y ”  ( k o l.) .  21.40 In f o r m a ­
t o r  t u r y s ty c z n y .  22.10 N U R T . 22.40 
J. a n g ie ls k i.

C Z W A R T E K

7.40 D z ie n n ik  T V  7.50 T ra n s m is ja  z  
u ro c zy s to ś c i l^ M a jo w y e h  w  M o ­
s k w ie . 8.35 S tu d io  l - M a jo w e .  9.50 
T r a n s m is ja  z  u ro c zy s to ś c i 1 -M a jo -  
w y c h  w  W a rs z a w ie , m ia s ta c h  w o je ­
w ó d z k ic h  i  w  m ia s ta c h  k r a jó w  so­
c ja lis ty c z n y c h  14 D la  d z ie c i „B o ­
le k  L o łe k . R u m c a js  i. . .  ia ” . 15 Stu> 
d io  l - M a jo w e  —  t u m ie }  o rk ie s tr  
d ę ty c h  ( k o l.)  15.55 F in a ł  P u c h a ru  
P o ls k i  w  p iłc e  n o ż n e j. 17 45 S tu d io  
l - M a jo w e .  19.20 D o b ra n o c  ( k o l.) .  
19.30 D z ie n n ik  T V  ( k r t . ) .  20.38 „C o

N A U K A

B IO L O G  o rz v g o to w u ie  
s tu d ia . O f e r t y  B iu -  
O g ło s ze ń  S zc zec in

8793.
K U P N O

K U P IĘ  F ia ta  125 lu b  
127. O dbdór P o lm o z b y t,  
t e l .  788-75, g o d z . 16— 1».

O W C Z A R K A  n ie m ie c ­
k ie g o  ro c zn e g o  (su kę )  
z ro d o w o d e m  —  k u p ie .  
T e l  760-66 d z w o n ić  do 

7037-G
R Ó Ż N E

P O S Z U K U J Ę  w s n ó ln ik a  
z  g o tó w k a . P o s ia d a m  
k o m p le tn e  u rz ą d z e n ia  
w r a z  z te c h n o lo g ią  do  
p ro d u k c j i  a t r a k c y jn y c h  
to w a r ó w . Z w r o t  w k ła d u  
i  z y s k i w  b . s z y b k im  
t e r m in ie ,  t e l .  S ta r g a rd  
S zcz. 58-67. p o  go d z . 18.

6962-G
S P R Z E D A Ż

9 - T Y G O D N IO W E  p u d e l­
k i  n ie d ro g o  —  s p rz e ­
d a m . G d a ń s k a  3b /3.

6939-G

A U T O M A T  do lo d ó w  
m a r k i  C a rp ig ia n i —  
s p rz e d a m . S zc ze c in . S ze  
r o k a  47.

6969-G

P I E K A R N IE  z  m ie s z k a ­
n ie m  w  c e n tr u m  Ł o ­
w ic z a  —  s p rz e d a m . Ł o ­
w ic z . D y m i t r o w a  5.

1830-K

S A M O C H Ó D  W a rs z a w ę ,  
o o  k a p it a ln y m  re m o n ­
c ie  —  s p rz e d a m . W ia ­
do m o ść : u l. R o ln a  6 
(F e rm a ). 6977-G

Szczecińskie Przedsiębiorstwo _ 
O bro tu  P rodu k tam i N a ftow ym i

w  Szczecmie

z  a w  i a d a m  i  a *

że w  zw iązku  z czyszczeniem, re ­
m ontem  i lega lizow aniem  zb io rn i­
kó w  pa liw ow ych  stacja benzynowa 
N r 143 w  S targardzie Szczecińskim 
będzie n ieczynna od 2 m aja do 17 
m aja  br.

Jednocześnie in fo rm u je m y, że stacja 
benzynowa n r  975 w  M orzyczynie 
(7 km  od Stargardu) od 3 m aja do 
17 m aja  b r. będzie czynna codzien­
n ie  całą dobę.

1840-K.

P U D L E  ro d o w o d o w e  —  
s p rz e d a m , t e l .  373-79.

7003-G
F IA T A  126p — o d b ió r  z 

-  _  s p rz e ­
d a m . O f e r t y  B iu r o  O -  

s z c z e c in  7012.

N O W Y  t u n e l fo lio w y  
36 X 8 X 4 ,5  —  sp rze d a m .,
t e l .  262-19 lu b  O f e r t y  
B iu r o  O g ło s zeń  S zc ze ­
c in  7032

L O K A L E

M -J . M -6  — p iln ie  k u ­
p ie . O f e r t y  B iu r o  O g ło ­
s ze ń  S z c z e c in  6766.

N O W Y  p a w ilo n  h a n d lo ­
w y  z lo k a liz o w a n y  w  
h a n d lo w e j d z ie ln ic y  
S zc ze c in a  — sp rze d a m . 
O f e r t y  B iu ro  O g ło s zeń  
S z c z e c in  6970 
O D N A J M E  p o k ó j D a- 
n ie n c e . W ie rz b o w a  108 

7013 -G
M IE S Z K A N IE  w ła s n o ś ­
c io w e  D iln ie  k u o ie . T e r ­
m in  z a m ie s z k a n ia  do  
u zg o d n ie n ia  T e l  226-95.

7050-G
K A W A L E R K Ę  lu b  m ie ­
s z k a n ie  le d n o D o k o lo w e  
— o iln ie  k u p ie . O f e r t y  
B iu r o  O głoszeń S zc ze­
c in  7038.

Dyrekcja „Społem” WSS
O D D Z IA Ł  W  SZC ZE C IN IE

zawiadamia
uczestniczących w  tegorocznych zebraniach obwodowych 
członków  spó łdz ie ln i i konsum entów , że w  w yn iku  pu­
blicznego losow ania dokonanego w  dn iu  14 k w ie tn ia  

1975 r.

nagrody rzeczowe padły 
na następujące kupony premiowe;

n r

T e lew izo r „A m e ty s t” 396953
M agnetofon 395512
R ower —  składak 395259
Koc e lek tryczny 399487
Radio tranzystorow e 385557
Robot kuchenny 399203
M łyn ko m ikse r 391329
K o m p le t sztućców 398253
P ledy 394246, 387315, 396108
O piekacz do chleba 397461
Suszarka do w łosów 394227, 387219, 397883
Pate ln ia  te flonow a 395601, 398617, 396938
P rod iż  e lek tryczny 384416, 393333, 384467, 

394671, 398622
G a rn k i żaroodporne 387178, 399224, 

397546, 397720
K o m p le t do k o k ta jl i 388810, 395642, 391335
K o m p le t w ide lczyków 393929, 390510, 397754, 

391912, 392067
K o m p le t serwetek 398427, 397701
O brusy 391937, 396701, 395667
K o m p le t do kom potów 385004, 385567,398279, 

387426, 390306
K o m p le t ta le rzyków  do ciast 386123, 395777, 398227

O db ió r w /w  nagród w  sklepie WSS n r  262 p rzy  u l. N ie ­
podległości 27 w  godz. 8—20, do dnia 31.V.1975 r. za zw ro ­
tem  kuponu  prem iow ego i  p rzedstaw ieniu dow odu oso­
bistego. Po tym  te rm in ie  w /w  nagrody rzeczowe prze­

chodzą na własność spółdzie ln i.

1837-K

„L U K B U D ”  W  S Z C ZE C IN IE  —

Z A K Ł A D Y  P O K R Y W  LU K Ó W  

I  K O N S T R U K C JI O KR Ę TO W Y C H  

u l.  Lubeckiego 6a,

ogłasza zapisy
na ro k  szko lny 1975/76 do k las pierw szych Zasad­

niczej Szko ły  Z aw odow ej

o specjalnościach:

__ S LU S A R Z SP AW AC Z — nauka trw a  3 la ta,
—  M O N TE R  K O N S T R U K C JI S T A LO W Y C H  — na­

uka trw a  2 la ta  i  odbywać się będzie w  Zasad­
niczej Szkole M eta low e j w  Szczecinie, u l. Hoża 6.

U czn iom  przys ług u je  wynagrodzenie w g  zasad obow iązu ją­
cych w  bud ow n ic tw ie :

. w  I  ro ku  —  350 zł 
w  I I  ro ku  —  550 zł 
w  I I I  ro ku  — 900 zł.

Za pozytyw ne w y n ik i w  praktycznej- i  teoretycznej nauce 
zawodu będą przyznaw ane nagrody w  wysokości do 20 p ro ­
cent wynagrodzen ia  miesięcznego.

Ponadto uczniow ie o trzym u ją  bezpłatne um undu row anie  
oraz codzienny posiłek podczas zajęć w arsztatow ych.

Abso lw entom  zapewnia się za trudn ien ie  w  nowoczesnym 
zakładzie bez odbyw ania  wstępnego stażu pracy, a chęt­
nym  u m o ż liw ia  się dalszą naukę w  techn ikum  d la  p racu ją ­
cych.

N a leży złożyć następujące dokum enty:

podanie o p rzy ję c ie  do szko ły św iadectwo ukończenia k la ­
sy ósmej, w yc iąg  z dow odu osobistego rodziców  lu b  odpis 
ak tu  urodzen ia, trz y  fo tog ra fie , op in ię  ze szkoły.

Zgłoszenia p rz y jm u je  szkoła lu b  dzia ł osobowy i szkolenia 
zawodowego „L u k b u d ” . U czn iow ie  p rzy jm ow a n i będą do 
szkoły w g  ko le jnośc i zgłoszeń bez egzaminu wstępnego. 
Szczegółowych in fo rm a c ji udzie la dz ia ł osobowy i  szkol, 
zaw., te l. 392-11-60.

1836-K.

W Y D A W C A -  R S  W  P ra s a  —  K s ią ż k a  —  R u c h ” . S zc ze c iń s k ie  W y d a w n ic tw o  P ra s o w e  w  S zc zec in ie . R E D A K C J A  I  A D M IN IS T R A C J A :  70-550 S zc ze c in , p l. H o łd u  P ru s k ie g o  8, . 
s k r y tk a  p o c z to w a  70-952 R E D A G U J E  K O L E G IU M . T E L E F O N Y :  c e n tr a la  430-21; s e k r e t a r ia t  re d  n a c z e ln y  457-41; s e k r e ta rz  r e d a k c j i  467-21; s e k r e ta r ia t  te c h n ic z n y  430-21 (w e w n .  
83); d z ia ł m ie js k i  462-35; d z ia ł m o rs k i 427-77; d z ia ł s p o r to w y  37-950; d z ia ł łą c zn o ś c i z c z y te ln ik a m i 450-21; B iu r o  O g ło s z e ń  394-34; r e d a k c ja  p o ra n n a  (po godz 6) 240-28: d a le k o ­
p is y  249-18. P r e n u m e r a tę  n a  k r a j  D r z y jm u ją  u rz ę d y  p o c z to w e , lis to n o s ze  o r a z  o d d z ia ły  i  d e le g a tu ry  „ R u c h ” . N r  in d e k s u  35029/35034 D r u k  S z c z e c iń s k ie  Z a k ła d y  G ra fic z n e  H -2
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TRASA POCHODU
1 MAJA+1 9 7 5 r.

Spotykamy się na trasie pochodu

SZCZECIN
w Majowe Święto

Nasze propozycje
oa 1-Majowe popołudnie

G O D Z IN A  15

O g ró d  D e n d ro lo g ic z n y  — w y s tę p y  
jm a to r s k ic h  z e s p o łó w  a r ty s ty c z n y c h  
P o d z a m c z e  — ze s p o ły  a r ty s ty c z n e  
M D K  „ S ło w ia n in ” ; S k o lw in , e s tra ­
d a  p r z y  P a p ie r n i  —  w y s tę p  d z ie ­
c ięc eg o  zes p o łu  ta n e c zn e g o .

G O D Z IN A  16

O g ró d  D e n d ro lo g ic z n y  —  „ H o m o -  
H o m in i”  i  S tu d io  P io s e n k i E s tra d y  
S z c z e c iń s k ie j;  P o d z a m c z e  — Z e s p ó ł 
P ie ś n i i  T a ń c a  H u ty  „ S zc ze c in ” ; A r -  
k o n k a , e s tra d a  —  s tu d e n c k ie  zespo  
ły  a r ty s ty c z n e ;  Ż y d ó w c e , a m f i t e a t r  
a m a to rs k ie  zes p o ły  a r ty s ty c z n e ;  
S k o lw in . e s tra d a  p rz y  P a p ie r n i —  
ro z g r y w k i s p o r to w e ;  S to lc z y n , e s tra  
d a — zes p ó ł e s t ra d o w y ;  D ą b ie , e -  
s tra d a  D D K  — ze s p o ły  a m a to rs k ie ;  
S m ie rd n ie a , e s tra d a  — zes p o ły  arna  
to rs k ie ;  K lę s k o w o  — ze s p o ły  a r t y ­
s ty c zn e .

G O D Z IN A  18

O g ró d  D e n d ro lo g ic z n y  —  a m a to r ­
s k ie  ze s p o ły  K lu b u  „ P o c z ty lio n ” ;

P o d z a m c z e  _  w y s tę p y  a m a to rs k ie ­
go  zes p o łu  g re c k ie g o ;  A r k o n k a ,  e -  
s tra d a  —  z a b a w a  ta n e c z n a ; Ż y d ó w ­
ce, a m f i t e a t r  —  z a b a w a  ta n e c z n a ;  
S k o lw in  e s tra d a  —  z a b a w a  ta n e c z ­
n a ;  S to łc z y n  e s tra d a  — z a b a w a  t a ­
n e c z n a ; D ą b ie , e s tra d a  —  z a b a w a  
ta n e c z n a ;  Ś m ie rd n ic a  e s tra d a  —  z a ­
b a w a  ta n e c z n a ; K lę s k o w o  —  z a b a ­
w a  ta n e c z n a .

G O D Z IN A  19

P o d z a m c z e  —  w y s tę p  zes p o łu  e -  
s tra d o w e g o  z  u d z ia łe m  s o lis tó w  b ra  
c i N a rw o js z ó w .

G O D Z IN A  20

F i lm y  n a  w o ln y m  p o w ie trz u  
(w s tę p  b e z p ła tn y )  w  n a s tę p u ją c y c h  
p u n k ta c h  m ia s ta :  u l. F e lc z a k a , p rz y  
h o te lu  Z P S  _  „ P a n  D o d e k ” ; K in o  
„ D e r b y "  — „ P a r y ż — W a rs z a w a  b ez  
w iz y ” , p rze d  „ K o s m o s e m "  _  „ C z ło  
w ie k  z M -3 ” ; p rz e d  K lu b e m  M ło ­
d y c h  N a d  O d rą  —  „ N ie  lu b ię  po ­
n ie d z ia łk u ” .

G O D Z IN A  20.30

W YSTAR C ZY

N U M ER  K IE R U N K O W Y

(Dokończenie ze str. 1) 

Ł A D N IE  prezentuje się też al. N iepodległości

s p o tk a ją  się n a  a l .  W y z w o le n ia ,  
czo .o  p rz y  s k rz y ż o w a n iu  z  uL  

r  _  Ś w ie rc z e w s k ie g o  — g o d z . 9.50. K o -

tow a. Tuż obok res taurac ji „E u ropa1'  n a 'iie ie ó ią c v c h ” ią tra -  u jS m a ™ « Z V fü  w y iw o ienB ^od
s ----------- ,s_.---------•- . . .  u i .  M a lc z e w s k ie g o  w  k ie r u n k u  N ie -

b u sze w a — g o d z . 9.50. K o lu m n a  I V  
(s p o r t  i  t u r y s ty k a )  z b ie r a  się za 
W y z s z ą  S z k o lą  M o rs k ą , w  o d le g ło ś ­
c i o k . 200 m  od  u l. M a lc z e w s k ie ­
go  — go d z . 9.55. K o lu m n a  v  (d z ie l­
n ic a  N a d  O d rą )  u s ta w ia  się  n a  u l. 
M a lc z e w s k ie g o , czo ło  p r z y  a l .  W y ­
z w o le n ia , n a s tę p n ie  u l.  P a rk o w a  i  
p rz y ie g łe  -  go d z . 10. K o lu m n a  V I  
(d z ie ln ic a  D ą b ie )  z b ie ra  s ię  n a  
M a t e jk i  i  w  re jo n ie  u l .  W y s z a iu  
go d z. 10.50 K o lu m n a  V I I  (S zcze -  
C1P . — P o w ia t )  m a  w y z n a c z o n e  
m ie js c e  n a u l.  M a t e jk i  w  re io n ie

|ę  t a k «  al. W ojska Polskiego, c iń s k ie ' u lic e ? ' ' k t ó r y m T  T u ta ,  “ a r a j ^ L S u f c a ^ g S u o f " ^ ' -  
v ustaw ionych na skrzyżow a- będziemy szli na m a n i f e s t a c j ę  i  rze się na »1 Ś w ie rc z e w s k ie g o , róg 
nach kam iennych donicach m aszerowali w  pochodzie. U l i -  ? L ..Wyf woi.e.” 5.a. o r.az u l- M a z u r-

w ą klom bach, k w itn ą  se tk i przepięknych, czerwonych tu lip a  
nów. W dużych donicach posadzono barw ne b ra tk i. Na al. 
N iepodległości w idz ie liśm y rów nież e fektow ną wystaw ę skle­
pu  Z U R iT . Pomiędzy ko lo ro w ym i lam p ionam i zawieszono ra ­
mę im itu ją cą  ekran te lew izora, w  k tó re j umieszczono ko lo ro ­
w ą planszę 1-M ajow ą. N a jba rdz ie j jednak podobała się nam 
dekoracja w ystaw y sklepu „C epe lii”  p rzy uL Kaszubskie j. Ca­
la  w  tonac ji czerwonej, z dużą flagą, pełna pap ierow ych, ale 
bardzo ładnych kw ia tów , ozdobiona także lu d o w ym i la leczka­
m i i  kw ia ta m i — w yc inankam i.

W  1-M ajow ą szatę p rzys tro iła  T a k  oto prezentu ją się szcze-

Nowe połączenia
automatyczne

S Z C Z E C IN IA N IE  coraz rz i 
dz ie j korzystać muszą 'z pośred­
n ic tw a  te le fon istek z cen tra li 
m iędzym iastow ej. W  k w ie tn iu  
uruchom ione zostały nowe auto 
matyczne połączenia te le fon icz­
ne — z Łobzem (n r k ie ru n ko ­
w y 0923), Choszcznem (0924) i 
M iędzyzd ro jam i (097).

O B E C N IE  S zc ze c in  m a  ju ż  b e zp o ­
ś re d n ią  łą c zn o ś ć  te le fo n ic z n ą  z 12 
m ia s ta m i .w  k r a ju ,  w  ty m :  sześc io ­
m a s to lic a m i w o je w ó d z tw :  W a rs z a ­
w ą , G d a ń s k ie m , P o z n a n ie m . W ro c ­
ła w ie m , K a to w ic a m i i  K o s z a lin e m  
P o n a d to , p o p rz e z  w a rs z a w s k ą  c e n ­
t r a lę  a u to m a ty c z n ą  (po  w y k rę c e n iu  
n u m e ru  k ie ru n k o w e g o  W a rs z a w y )  
m o że  szc ze c iń s k i a b o n e n t o t r z y ­
m a ć  p o łą c z e n ie  z  o ś m io m a  m ia s ta ­
m i w o je w ó d z tw a  w a rs z a w s k ie g o .

W  c ią g u  n a jb l iż s z y c h  p a ru  m ie ­
s ię c y  b ę d z ie m y  m o g li b e z  p o ś re d ­
n ic tw a  „ p a n ie n k i z m ię d z y m ia s to ­
w e j”  z a te le fo n o w a ć  do  B y d g o s zc zy -  
i  je s zc ze  w  t y m  r o k u  —  do Ł o d z i.

(ł)

G O D Z IN A  21

Ż y d ó w c e , a m f i t e a t r  —  f i lm  „ N ie  
lu b ię  p o n ie d z ia łk u ” .

Z  im p re z  s p o r to w y c h  p o le c a m y  
re g a ty  w io ś la rs k ie  p r z y  W a ła c h  
C h ro b re g o  (g . 14— 17) i „ S h o w  sp o r­
to w y ”  n a  J a s n y c h  B ło n ia c h  (g . 16— 
19). W  p u n k ta c h  m ia s ta , w  k tó ry c h  
o d b y w a ć  s ię  b ę d ą  im p re z y  r o z r y w ­
k o w e  u s y tu o w a n e  zo stan ą  lic z n e  
b u fe t y ,  k io s k i itp .

Idz ie m y do F ilh a rm o n ii

Koncertują
Marek i Wacek
PRZEZ trzy  dn i: 1, 2 i  3 m a­

ja  w  F ilh a rm o n ii słuchać bę­
dziem y znanego duetu fo rtep ia ­
nowego — M arek Tom aszewski 

W acław  K is ie lew sk i. Dobrze 
znani szczecińskim  m elom anom  
z nagrań i występów, konce rto­
wać będą d w u kro tn ie  każdego 
dnia. Początek o godz. 17 i 20. 
P ian iśc i w ystąp ią  z towarzysze­
niem  sekcji muzycznej. P ro­
gram  poprow adzi Luc jan  K y ­
d ryńsk i. ( jf)

Mini-cnkieta „Kuriera'

lw i tną b ra tk i, asfa lt zmoderni- 
owanej jezdn i kon tras tu je  z 
lia łym i, n iedaw no nam alowany 
ni znakam i. U sunięto ju ż  p a r-

w  pochodzie. U li-  skiej 
po po łudn iu  pó"- T 

dziem y na tra d y c y jn y  spacer.
W ie lk o p o ls k ie j d o  p l.

p u b l ik u je m y  r a z  je s zc ze  
-.azn a c  

tra s ą  p o c h o d u . P rz y p o -

(d z ie ln ic a  Ś ró d m ie ś c ie  s p o ty k a  s 
n a  p l.  G r u n w a ld z k im  (czo ło ), i 
B u c z k a  i  p rz y le g ły c h  —  go d z . 12.

gu u l. Ściegiennego i u l. K ró ­
lo w e j Jadw ig i. Pow sta ł tam  - ------- — - ........ —
ła dny rynek k w ia to w y  i o ryg i-  * i ! ; ,  Niepodległości do B rai. _J 1 J & my Portowej, gdzie nastani rnz

Przypom inam y też, że zarowno

nalna fontanna. W czoraj wie­
dz ie liśm y ja k  na chodn iku  
przed now ym i b lokam i (vis a 
v is  „L u c y n k i i  P a u lin k i” ) usu-

P o d a je m y  te ż  m ie js c a  z b ió r e k  p o ­
s zc ze g ó ln y c h  k o lu m n  i  g o d z in y  g o -

w a n o  r u s z t o w a n ia ,  u k i a d a n o  ¡ 2 ™ ' * ,  o " ?
b a r w n e  p ł y t y  c h o d n ik o w e ,  b y  za p ro s z o n e  n a  - t r y b u n ę )  z b ie ra  
u p r z ą t a n o  p ia s e k  i  i n n e  m a t ę -  w y z w o le n ia  tog
r i a ł y  b u d o w la n e .

z b ió r e k  i
m n i jm y ,  ze  będzii ona prowaaziła przed ja k  i po pochodzie — na 

W ^ w o l e m a  od  u l.  S w ie rc z e w -  w s 2 y s t k i c h  l i n i a c h  tra m w a je - 
w ych  i autobusowych M PK 
ważne są miesięczne b ile ty  pra 
cownicze. Ponaw iam y również 
apel do w łaśc ic ie li samocho­
dów, k tóre  są zaparkow ane na 
trasie m an ifestac ji, ja k  i na 
m iejscach zb:órek, o przesta­
w ien ie  pojazdów w  inne m ie j-

0  dziewczynach, modzie 
i szczecińskiej wiośnie

J A K I  w y b r a ć  te m a t  do  d z is ie js z e j s p o tk a liś m y  n a  sp a c e rze  z w ó z e c z -  
m in i- a n k ie ty ?  — z a s ta n a w ia l iś m y  k a m i,  w  k tó ry c h  z a b a w ia ły  s ię  k i ł -  
się  w  re d a k c j i .  B o  to  i  w io s n a  i k u n a s to m ie s ię e z n e  b o b a s y ):  
u ro c z e  szc ze c iń s k ie  d z ie w c z y n y  sp a - — T e g o ro c z n a  w io s n a  to  d la  nas  
c e ru ją c e  u lic a m i w  „ s z a ło w y c h ” m o ż liw o ś ć  d łu g ic h  s p a c e ró w  z d z ie -  
m o d n y c h  u b io ra c h ... „ N ie c h  w ię c  to  c ia k a m i po p ię k n y c h  szc ze c iń s k ic h  
w s z y s tk o  b ę d z ie  te m a te m  w y p o w ie -  p a rk a c h . D łu g o  o c z e k iw a ły ś m y  n a  

m ieszskańców  n aszego  m ia s ta ”  s ło ne czn ą  i  c ie p łą  p o g od ę , tyna
z a p a d ło  w  ko ń c u  p o s ta n o w ie ­

n ie . M a m y  w ię c  a n k ie tę  — o d z ie w  
c z y n a c h , m o d z ie  i  szc ze c iń s k ie j 
w io ś n ie .

w ię k s z a  te ra z  z  n ie j radość.

C a b o ó  —  p ra c o w n ik  u r n y

Ś w ie rc z e w s k ie g o  — . go d z . 9.50. K o ­
lu m n a  I I  (c z ło n k o w ie  Z B o W iD - u )

—  S zc ze c in  w io s n ą  to  p rz e d e  
w s z y s tk im  c u d o w n ie  k w itn ą c e  m a ­
g n o lie , k tó ry c h  z a z d ro ś c i n a m  w ie le

p r a c o w n ik

IN F O R M A T O R  Ś W I A T E O l f  f i  M A J A )
H A N D E L :  S k le p y  d y ż u rn e , o t w a r -  r ż e n ie ”

te  j a k  w  k a ż d ą  n ie d z ie le ’ " ’ ¿ 'v n n e  K w "  S° ‘  ro z k ła d u  ja z d y  (po  A u to b u s y  1 m ik ro b u s y  l in i i  51. 54,
o d  g . 7 do  9 .M  P l a c ó ^ j  s t o I ? ? ™  io w ą -- ' ” Z a m :  n o r m a ln y c h  tra s a c h ). O d  g . 9.30 do  55, 56, 57, 5S, 60. 61, 62, 83, 64. m ,  72,
'■ g a r m a ż e r y jn e , u s y tu o w a n e  p r z y  g . 11: i S i a ” • A « i . } « ~  . « O T *

n o rm a ln y c h  tra s a c h ). O d  
„ U ś m ie c h ” , a o d  z a k o ń c z e n ia  p o c h o d u  nas _

‘t ra s ie  pocho"du~i m ie js ca ch "’ z b ió r e k  ty s ty c z n a ” **a *K a s k ;id a ” n '* n t t l '  I l L a f 1 t r a m w a je  l in i i  n r  i  z G łę -  po n o rm a ln y c h  tra s a c h  ly g  św ią -  

i  p u n l i y  d ro b n o d e te lic z n e ^ c z y n n e  l o S a S i ’ “ i '  p i t o ^ n e ^ ^ w T e J t r i m 1 “p S ? z a ? y LSS G o S a ^ n r  “ “ “  popl?o d '; a u to b u iy  Unli“ ra

m m m m
G a s tro n o m ia . Z a k ła d y  n ie  w v z n a -  n a n o ia m i V z e r v jn y m i, K rz e k o w o  — S to c z n ia  R e m o n to w a  ty m , że p odczas m a n ife s ta c ji  tra s a

s-srr ę
„ P a s z te c ik ”  i „ N a  S k a r p ie ”  -  c ź v n  n ie d z ie lę . go ro z k ła d u  ja z d y , n r  9 -  z G łę -  s k ie j w ró c ą  n a  sw o^e tra s y . W  d n iu

9 » « j S 5 «  K o m u n ik a c ja :  D o  g . 9.25 -  ś r ó d -  s t o i l n f  im . i ” '“w a T s k ie g J  n a _ p “  k e ™ " “  w a i M  83 •W1' 0 '  p ra c o w n i-  
P  ac ę - „ B a la to n  , „ Ż e g la r s k a ” , „ M a  k i  m ie js k ie j  lo k o m o c j i  k u r s u ją  w g  m o rz a n y . °

M a r ia  i Ig n a c y  W ró b le w s c y  — k e l ­
n e rz y :

—  W io s n a  u ja w p ia  w  p e łn i .p ię k -  . 
no  S zc ze c in a  i . . .  s z c ze c iń s k ic h  m ia s t w  k r a ju ,  
d z ie w c z y n . S zc ze c in  to  m . in .  l ic z ­
n e  n o w e , ja s n e  d o m y  i  p rz e u ro c z e  H e le n a  B e d n a rs k a  
z ie lo n e  p a r k i .  S z c ze c iń s k ie  d z ie w -  u m y s ło w y :  
c z y n y  to ... p ra w d z iw a  r e w ia  m o d y . _  T e j  w io s n y  po  ra z  p ie rw s z y  (po  
W  n a d ą ż a n iu  za  m o d ą  p o m a g a ją  d łu ż s z e j n ie o b e c n o ś c i w  S zc ze c in ie )  
im  t a k ie  s k le p y , j a k  „ T e l im e n a ”  i m ia ła m  o k a z ję  p r z y j r z e ć  się  p rz e -  
„ D a n k a ” . b u d o w a n e m u  c e n tr a ln e m u  o d c in ­

k o w i a l .  W o js k a  P o ls k ie g o . P r z y -  
J a d w ig a  L a m b e r t  —  n a u c z y c ie lk a  z n a ję , że  z ro b iło  to  n a  m n ie  w r a -  

i  E w a  S ie d m io g ro d z k a  — (o b ie  że n ie . T o  ju ż  je s t  coś! A  szc ze c i-
_____________________________________ ________ i  n ia n k i?  N o  cóż, u ro d ą  a z w ła s zc za

e le g a n c ją  b i ją  n a g ło w ę  p łe ć  p ię k ­
n ą w  in n y c h  k r a ja c h .

A l in a  S o b c z y k  i B a rb a ra  B e d n a r ­
ska —  s p rz e d a w c z y n ie  ze s k le p u  
„ R o x a n a ” :

—  W io s n a  w  „R o x a m ie ”  to  k l i ­
e n t k i  d o p y tu ją c e  się  o e fe k to w n e  
se zo n o w e s tro je . C h y b a  u d a je  n a m  
s ię  z a d o w o lić  s z c z e c in ia n k i.

B o g u m ił B rz u s k a  —  n a u c z y c ie l :
— Je s t w ła ś n ie  o k a z ja  do space­

r ó w  po p ra c y  w  c e lu  za o b s e rw o ­
w a n ia  k o rz y s tn y c h  z m ia n  w  w y g lą ­
d z ie  s z c ze c iń s k ic h  u lic  i  p la c ó w .  
W s z y s tk o  je s t  k o lo r o w e :  i  d o m y  i  
s k w e r y  i . . .  d z ie w c z y n y . Je s t c z y m  
n a c ie s zy ć  o ko .

E lż b ie ta  M a la k o w s k a  i  K r y s t y n a  
L e d w ie ń s k a  —  s tu d e n tk i :

—  C o  s ą d z im y  o s z c ze c iń s k ic h  
d z ie w c z y n a c h  w  w io s e n n e j porze?  
J a k ż e  to , m y  m a m y  m ó w ić ?  O c e n ę  
p o w in n i c h y b a  w y d a ć  p a n o w ie . 
C h y b a  je d n a k  ...coś m u s i w  nas  
b y ć , b o  m ę ż c z y ź n i z w r a c a ją  u w a g ę . 
D z iś  n p . z a c z e p iło  n a s  ju ż  d w ó c h  
p a n ó w . ( ta w o )  A


